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Grabarze niepodległości Francji 


Rząd Bidault poddaje kraj pod całkowitą 
kontrolę amerykańską 


GENEWA (PAP) — Z Paryża do- 
rosżą, że Francuskie Zgromadzenie 
Narodowe przystąpiło do omawiania 
umowy dwustronnej ze Stanami Zjed 


noczonymi w sprawie tzw. „pomocy 
wojskówej", 
Przewodniczący Komisji Obrony 


Narodowej deputowany Montel 
(PRL) usiłował wykazać, że umowa 
ta nie zagraża francuskiej niezawi- 
słości narodowej. Twierdził on mia- 
nowicie, że Francja ma prawo.. do- 
magać się sprzętu wojskowego w do- 
wolnej ilości, ale musiał przyznać, 
że sprzęt ten nie stanowi „ostatnie- 
go krzyku techniki*. Montel doma- 
gał się zwiększenia kredytów wojsko- 
wych. Deputowany Teitgen w imie- 
niu większości komisji spraw zagra- 
nicznych bronił klauzuli, w myśl. któ 
rej Francja potrzebuje zgody Amer; 
kanów na użycie dostarczonej broni 
Minister. spraw zagranicznych Schu- 
man uzasadniał umowę z USA w o- 
gólnikowym przemówieniu. 

Następnie zabrał głos deputowany 
postępowy De Chambrun, który do- 
magał się odroczenia debaty, aby 
Zgromadzenie mogło uprzednio zba- 
dać dwa główne punkty apelu Komi- 
tetu Obrońców Pokoju w sprawie za- 
estania wyścigu zbrojeń przez re- 
ikeje budżetów wojskowych i sił 
zbrojnych oraz w sprawie zakazu bro 
ni atomowej; 


asadniając swój wniosek -De 
Chambrun’ stwierdził, że umowa 
o tzw. „pomocy wojskowej” stanowi 


ść składową amerykańskich pla- 
nów agtcsji 1 wekodzi w'ramy ósła- 
wionej doktryny Trumana“ 

Znajdujecie się teraz —.powiedział 
De Chambrun pod adresem rządu — 
u boku Czang Kai-szeka, który był 
największym odbiorcą amerykańskiej 
pornocy, wojskowej i liczy teraz na 
trzecią wojnę światową, by odzysk 
swg posadę, jesteście u boku waszej 
własnej kregłury Bao-Dái i u. boku 
Tsaldarisa, a mówi się już półofi 
jalnie o zbliżeniu z Franco. 

Broń dostarczona przez Ameryki 
nów — mówił dalej De Chambrun — 
będzie mogła być użyta przeciwko 
ludowi pod pretekstem „zaburzeń 
wewnętrznych”, tekst umowy mó 
bowiem o. tzw, agresji pośredniej”. 
W ten sposób okazuje że 


W atmosferze wz 


UĆGZUCIEM glebo! 
pował naród wadzieśki 
zyel, oddając swe glo- 
sy na kandydatów zwycięskiego BIó 
ku Komunistów 1 Bezpariyjnych, Nie 
zielne wybory do Rady i 
SRR 

słusznej 


twa 
oh 


socjalistyezn 
ywatelom w-chwili 


Radzieckim 
pełniania uro- 


ozysteg: ktu orczego towarzy- 
zyla „šwindomość  niezaprzeczalnej 
wyższości m. ustrojem 


kapitalistyc: yszyła świa 
domość urzeczywistnionego w Zwiąż 
ku Radzieckim systemu socjalistycz- 
nego, systemu zapewniającego pełny 
dobrobyt masom pracującym w prze 
ciwieństwie do ustroju wyzysku i 
nędzy, wojny i bezrobocia. 

T 


wyższość. zapewnił 
adzieckiemu nieznany 
mgdzie. i nigdy rozmach 

, nieustanny wzrost produkcji 


Ten. wzrost 10-krotnie. wyższy 
od wzrostu produkcji w najpotężniej- 
szym dzię państwie kapitalist 
w Stanach Zjednoczonych, ni 
już 0 innych k 

nych, zapewnił jednocześnie stale 
polnoszenie się dobrobytu mieszkań 
Związku Radzieckiego, umożli: 
wjt coraz pełniejsze zaśpokajahie ich 
potrzeb, w tym satnym czasie, kiedy 
w krajach kapitalistycznych poziom 
życiowy mas pracujących obniża Się 
bez przerwy. 
edawne pi 


rządu ra 
o. parytet 


anowienie 
oparcia rubla 
ższenie jego kursu 
lut obcych oraz po- 
rtykułów. spo- 
emysłowych, jest no- 


dzieckiego 
złota 


p 
stosunku. do w 


w 


prz 
m dowodetk wielkie prężności 


dzieckiej gospodarki. Jednovześnie 
stanowi poważny krok naprzód na 
drodze wciąż wydatniejszego zaspo: 
kajania potrzeb radzieckich mas pra- 


przy zacho- 
waniu dotychczasowego poziomu, płac 
Owa wzrost sily nabywczej 
ludności Zwiazku Radzieckięgo, która 


ch. Obniżki 


n 


„pomocy“ 
nié nie bezpieczeństwo kraju, 
bezpieczeństwo obecnego režimu. 

Kończąc mówca wezwał do odro 
czenia debaty nad umową z USA 
i do omówienia najpierw propozycji 
Światowego Kongresu Obrońców Po- 
kojm. 

Wniosek deputowanego De Cham- 
brun został odrzucony mechaniczną 
ieowatcię głosów. 

W dalszym ciągu debaty przema- 
wiał ni, in. deputowany komunistycz- 
ny Billoux. Stwierdził on na wstępie, 
że dwustronna umowa z USA. ozna- 
cza podporządkowanie Francji stra- 
tegicznym planom amerykańskim 
pod pretekstem „wzajemnej pomocy". 
Umowa ta jest wyrazem woli miliar- 
derów amerykańskich, którzy pragna 
skolonizować Francję, by wyzyski- 
é nieludzko francuską klasę robot- 
niczą oraz utrzymać ludy zamorskie 
pod jarzniem kolonialnym i przygo- 
towywać agresję przeciwko ZSRR 
i demokracjom ludowym. 

Mówca podkreślił, że plany te cze- 


amerykańskiej ma zapew- 
lecz 


ka nieuchronne fiasko, albowiem nie- 


mal połówa ludności świata zerwała 
jóż definitywnie z kapitalizmem 
i wkroczyła. na drogę socjalizmu, 
Billoux przypomniał charaktery- 
styczny wstęp do ustawy amerykań- 
kiej o „pomocy wojskowej“, Jak wy- 
nika z tego wstępu, ustawa ma „za- 
pewnić obrone i ogólny dobrobyt 
innym kra- 
- A zatem — 
stwierdził mówca — pracujecie w isto 
cie rzeczy dla królów Wall-Street. 
Deputowany Billoux poddał następ- 
nie analizie poszczególne artykuły 
umowy dwustronnej z USA. 
Stwierdził on m. in., że umowa ta 
zmusza Francję do dostarczania Ame 
rykanom „surowców. strategicznych”, 
czyli, Żrczyni z nich panów przemy- 
słu francuskiego. Nakazuje ona da- 
lej wprowadzenie zbrodniczych ustaw 


represyjnych przewidując, że rząd 
francuski podejmie „Środki bezpie- 
czeństwa”, by zapewnić transport 


i magazynowanie dostarczonej broni. 
„Ekspercj“ amerykańscy, którzy ma- 
ją czuwać nad użyciem broni we 
Francji, otrzymać máją wynagrodze- 


Obowiązek zawierania umów planowych 
podniesie dyscyplinę: wykonania planów gospodarczych 


WARSZAWA (PAP). — Na ostat- 
nim posiedzeniu Komitet Ekonomicz- 
ny Rady Ministrów rozpatrzył pro 
jekt.ustawy o obowiązku zawierania 
umów planowych w gospodarce so- 
cjalistycznej, 

Projekt ustawy — o donfosłym dla 
naszego życia gospodarczego, znacze- 
niu — przewiduje, że przedsiębior- 
stwa państwowe i orqanizacje gospo- 
darcze sęktara socjalistycznego obo- 
wiązane będą corocziie do zawiera- 
nia miedzy sobą umów, ‘regulujących 
ich prawa i obowiązki w zakresie za- 
opatrzenia, zbytu i przewozów towa- 
rów, niezbędnych do wykonania za- 
dań, wynikających z rocznych naro- 
dowych planów gospodarczych, 

Umowy doprowadzą do skonkrety- 
zowanła zadań planowych poszcze- 
gólnych jednostek gospodarczych, zor 
qanizowania ścisłej współpracy przed 
sięhiorstw socjalistycznej gospodarki 


plan i podniesienia dyscypliny gospodar- 


rostu dobrobytu 


nie tylko odżywia się coraz Jepi 
ale w eoraz większym stopniu naby- 
wa artykuły, zaliczane w krajach 
kapitalistycznych — do przedmiotów 
zbytku — takie, jak: zegarki, elek- 
troluksy, motocykle, aparaty fotogra- 
liczne, radioodbiorniki itp. 


Tow. Mikojan, wicepremier rządu 
RR, w przemówieniu przedwybor- 
zym, fakt ten zilustrował liczbami, 
Od chwili ogłoszenia obniżki cen, wy: 
noszącej! przeciętnie 30 proc, w 60 
większych miastach radzieckich ogó- 
Jom sprzedano chleba tylko o 2, proc, 
więcej, przy czym zwiększył się za- 
up pieczywa pszennego przy jedno- 
cześnie. zmniejszonym popycie na 
chleb żytni, zwiększył się zaś poważ 
nię popyt przede wszystkim na wię- 
cef wyszukane artykuły żywnościo- 
we orta kosztowne wyroby przemy- 
słowe. 


Świadczy to 4, obfitości wszelkiego 
rodzaju dóbr, dostarczanych przez 
radzieckie rolnictwo i przemysł dla 
zaspokojenia potrzeb mas pracują- 
cych. Jest to jeszcze jednym przeja- 
wem zwycięskiego marszu Związku 
Radzieckiego po drodze do komuniz 
mu, ustroju, zapewniającego całko 
wite zaspokojenie potrzeb ludności 
na bazie powszechnej, obfitości. 


Naród radziecki pod przewodem 
wielkiej WKP(b) i pod kierownie 
twenf genialnego Stalina, wzmacnia- 
jąc siły swego socjalistycznego pań- 
stwa, przeciwstawiając się zdecydo- 
wanie i skutecznie wojennym planom 


imperialistów,  podnosz. do- 
kirobyt w swym, kraja — daje rów- 
nież i nam wspaniały przykład 


uje drogę, która powinniśmy 


ki radzieckiemu do 


również w naszym kraju fundamenty 


wiemy dobrze, że pod. 
ilość i jakość produkcji, obni- | 
żnjąc jej koszty — wzmacniany siły 


pokoju na całym świecie i kładziemy | czawsk 


| socjalizmu — ustroju dobrob. 


czej. Stana się one także Źródłem 
prawidłowej, dostosowanej do zadań 
planowych, organizacji wewnętrznej 
pracy przedsiębiorstw. 

Wstępne prace do jak najszybsze“ 
go wprowadzenia w życie ustawy. o 
obowiązku zawierania umów plano- 
wych — bezpośrednio po jej uchwa- 
lentu przez Sejm — zostały już roz- 
poczęte. 


nie w sumie 185 milionów franków. 
Strategiczne plany amerykańskie 
przewidują udział Niemiec a zatem 
odrodzenie militaryzmu niemieckie- 
go. Słowem umowa z USA poddaje 
Francję kontroli amerykańskiej i po- 
ciąga za sobą rezygnację z niezawi- 
słości narodowej. — Nie dziwnego, 
że lud francuski będzie uważał przy 
jęcie, tej umowy za akt zdrady, 


Bezprzykładne zwycięstwo 


Bloku Komunistów i 


w wyborach do Rady Związku i 


| MOSKWA (PAP). — Central- 
na Komisja Wyborcza ogłosiła 
komunikat który st 


trzymano od w; 
gowych Komisji 
szczegółowe dane, dotyczące wy- 
borów z 12 marca 1950 roku do 
Rady Najwyższej ZSRR. 

Ogólna ilość uprawnionych do 
głosowania we wszystkich okrę- 
gach wyborczych, wedlug 0- 
statecznych danych, wynósiła 
111.116.373 osoby, z których w wy 
borach do Rady Najwyższej 
ZSRR wzięło udział 111,090.010 
osób, czyli 99,98 proc. ogólnej ilo 
ści wyborców. 

We wszystkich 
borczych do Rady 
kandydatów Bloku Komunistów 
i _ Bezpartyjnych _ głosowało 
110.788.377, co wynosi 99,73 proc. 
ogółu wyborców biorących udział 
w głosowaniu. 

Przeciwko kandydatom na de- 


okręgach wy- 
Związku na 


Bezpartyjnych $ 
Rady Narodowości ZSRA 


głosowała 800.146 osób, czyli 0. 
proc. ogółu wyborców biorących 
udział w głosowaniu. 

1,487 kartek wyborczych uzna 
no za nieważne 

We wszystkich okręgach wy 
borczych do Rady Narodowo: 
głosowało na kandydatów Blok 
Komunistów i Bezpartyjnyc! 
110,782,009 osób, czyli 99,72 pro 
ogółu wyborców biorących udzi: 
w głosowaniu, 1.619 kartek wy 
borczych uznano za nieważne. 

Komunikat Centralnej Kotnis 
Wyborczej podaje także szczngó- | 
lowe liczby dotyczące wyników 
wyborów w poszczególnych re 
publikach związkowych, w repu- 
blikach autonomicznych oraz o- 
kręgach autonomicznych i okrę- 
gach narodowościowych. Z 

Komunikat zawiera poza tym 
Uste wszystkich deputowanych 
wybranych do Rady Najwyższej 
ZSRR. 


putowanych _ do Rady Związku 


Pozdrowienia ko 


KATOWICE (PAP). — Do Wydzia- 
łu Kobiecego Zarz. Gł. Zw. Zaw. Hut- 
ników nadeszła depesza od Prezy- 
dium Centralnego Komitetu Zw. Zaw 
Metalowców i 
radzieckie, członkinie ZZM dziękują 
kobietom polskim za przyjacielskie 
pozdrowienia z okazji Międzynarodo- 


hiet radzieckich 


dla hutmiczek polskich 


„Pozdrawiamy jak najserdeczniej 
— czytamy m. in. w depeszy 
wszystkie polskie kobiety-hutniczki 
i życzymy ìm dalszych sukcesów 
budowie socjalizmu, w walce o po- 
kój I przyjaźń między narodami”. 
W imieniu Prezydium CK ZZ Me- 
talowców ZSRR depeszę podpisały 
członkinie Prezydium — Julia So- 


wego Dnia Kobiet, 


WROCŁAW (PAP). W dniu 13 bm. 
odbyła się we Wrocławiu konferen 
cja sprawozdawcza archidiecezjalne 
go zarządu „Caritas“ z udziałem księ 
ży, zakonników i działaczy katolic- 
kich, członków zarządów diecezjal- 
nych z terenu całego województwa 
wrocławskiego. Po omówieniu do- 
tychczasowej, coraz pomyślniej roz- 
wijającej się pod nowym zarządem 
działalności „Caritas* 
Śląsku. liczni księża wyrazili swe 
pozytywne ustosunkowanie do usta- 
wy o utworzeniu Funduszu Kościel- 
nego, Zebrani jednogłośnie przyjcii 
propozycję wysłania do Prezesą Ra 
dy Ministrów RP Józefa Cyrankie- 
wicza depeszy następującej treści: 

„My, księża Dolnego Śląska, 
zebrani na konferencji sprawo- 
zdawczej archidiecezjalnego za- 

rządu „Oaritas« w dniu 13, 3. 50 


na Dolnym | 


Na konłerencji „Coritas” we Wrocławiu 


Księża - patrioci z Dolnego Śląska 


witają z uznaniem i radością 
projekt ustawy Rządu o Funduszu Kościelnym 


roku we Wrocławiu, omawiając 
stosunek Kościoła do Państwa, 
wdzięczni Panu Premierowi za 
tak łaskawe, przychylne ustosum 
kowanie się do nas kapłanów i 
Kościoła katolickiego, wyrazem 
czego jest projekt ostatniej usta- 
wy o utworzeniu Fundnszu Koś- 
cielnego, składamy na ręce Pana 
Premiera wygazy hołdu i czci tak 
dla Głowy Państwa jak i całego 
Rządu naszej Polski Ludowej. 
W imienin zebranych księży 
Dolnego Śląska prezydium: 
ks, Henryk Zalewski prezes, 
ks. kanonik Pietruski, ks. Stani- 
sław Borowczyk, ks. Alojzy Górec 
ki, mgr Woźny Feliks—dyrektor", 
Następnie przyjęto jednogłośnie 
rezolucję, w której czytamy m. in.: 
„My, kapłani katoliccy Dolnego 
Śląska, zebrani w dniu 13.3.1950 r. 


Międzynarodowe Targi Poznańskie 


ukażą światu dorobek Polski i państw demokracji ludowej 


WARSZAWA .(PAP), — W związ: 
ku ze zbliżającym się terminem Mię- 
dżynarodowych Targów Poznańskich, 
których otwarcie nastąpi 29, kwietnia 
br. prezes Polskiej Izby Handlu Za: 
granicznego tow. Ludwik Grossfeld 
udzielił redaktorowi gospodarczemu 
PAP następującej wypowiedzi 
Rok 1950 jest w historii Targów Po 
znańskich o tyle wyjątkowy, że Targi 
wypadają w kilka mies po zw; 
cięskim wykonaniu Planu 
i w momencie startu do wielkich za 
dań Planu 6-otniego, 

Wykorzystana. więc zostania okazja, 
aby pokazać osiągnięcia 3.letniej pracy 
w poszczególnych dzinłach. przemysłu, 
transportu, rolnictwa i innych dz 
dzin życia, a pokazując, perspektywy 
Planu 6letniego, uwypukhmy rosnące 
możliwości eksportu polskiego. 

Targi tegoroczne będą ekspozycją 
potraktowaną zarówno z punktu wi- 
dzenfa handlowego, jak i z punktu 
nia propagandowo.wystawowego, 
a uwagę zasługuje io w te. 
gorocznych Targach weźmie udział 
również Ministerstwo Rolnictwa i 
ORS, które w roku ub, nie brały u- 
działu, Staramy wię objąć jak najszer 
szy wachlarz zagadnień naszego Życia 
państwowogo, 


Przygotowania do Targów dokony* 
wane są przez 18 grup branżowych, 
które maję za zadanie poza odpowie 
dnim doborem eksponatów, z uwzględ 
nieniem ws wości produkcyj 


„letniego 


powiada się bogato, Na czoło wysuwa 
się Związek Radziecki, którego okspo 
naty zajmą powierzchnię krytą 2,990 
mtr, kwadr. i powierzchnię otwar. 
tą o obszarze 6,019 itr, kwadrato- 
wych. Z państw demokracji ludowej 
Czechosłowacja zajmie łączny obszar 
powierzchni krytej i otwartej 

mtr, kwadr, dużą powierzehnię zuj. 


mą Węgry, Rumunia 1 Bułgaria, U- 
dział w Targach weźmie również Nie: 
miecka Republika Demokratyczna, Z 
krajów kapitalistycznych zbiorowy mw 
dział zapowiedziały Włochy, Holan- 
din, Szwecja i Austria a ponadto , 
szczególni wystawcy Belgii, Danii 
Fra Szwajeanii i Wielkiej Bi 
tanii, 


i 


W dniu 14 marca br. w lokalu Za 
rządu Wojewódzkiego Związku Bo- 
jowników o Wolność i Demokrację 
w Łodzi, odbyło się plenarne zebra 
nie komisji księży — członków 
Związku Bojowników o Wolność 1 
Demokrację. 

Zebranie, któremu przewodniczył 
ks. proboszcz Jan Polak, wysłacha- 
ło sprawozdanie księdza proboszcza 
Zygmunta Pasternaka z obrad Cen 
tralnej Komisji Księży w Warsza- 
wie, przy Zarządzie Głównym 
Związku Bojowników. 

Po wyczerpującej dyskusji, która 
rozwinęła się nad referatem ks. Pas 
ternaka, zebrani przystąpili do oma 
wiania pracy organizacyjnej Ko- 
misji Księży przy Wojewódzkim 
Zarządzie Związku Bojowników o 
Wolność i Demokrację w Łodzi. 

Ksiądz Pasternak i liczni uczestni 


nych pokazać PrownAZóDĄ |cy zebrania w „wypowiedziach 
walkę o jakość oraz wyniki osiągane |swoich podkreślili, że przed Komi- 
przez współzawodnictwo pracy i Ta- |sją Księży Związku Bojowników sto 


cjonalizację. 
Udział wystawców zagranicznych za 


ją poważne zadania w zakresie po- 
glębiania w szerokich kołach ducho 


Majstrowie z 


PZPW Nr 4 


podejmują długofalowe zobowiązania oszczędnaściowe 


Majstrowie „Welnianej Czwórki” | nie planu produkcyjnego na swojej 
podjęli poważne długofalowe zobo- | partii. Majster czesalni argony, tow. 
wiązania oszczędnościowe do końca | Vaniszewski, podwyższy o 1 proc. 
bleżącego roku, Majster oddz oszczędności na pasach, o 2 proc. na 

ygotowawczego tow. Gorząd pod e i o 2 proc. na igłąch, Znany 
niesie o 1 proc. oszczędność na „o : majater Greta nfstew: 
jęk s s © 2 proc. zuży= 
wie oraz „o 1 proc. zaoszczęd 3 proc 
tykułów technicznych. Tow. 5 
o dwaj młodzi godotn 
o Marszał i  Karolczak, 


wykona 


swej pracy o=- 
Ć } 


raz oszczędność 


Księża - patrioci obradują 


Doniosła narada w Łodzi 


wieństwa uczuć patrlotycznych i 
zrozumienie dla potrzeb i zadań Pol 
ski Ludowej, 

Udział księży patriotów w pra- 
cach ogólnonarodowych i państwo- 
wych sprzyjać będzie kształtowaniu 
się w sposób właściwy stosunków 
między Kościołem a Państwem. 

Szereg przemówień poświęconych 
był sprawie rozioczenia przez Ko- 
misję właściwej opieki nad  księż- 
mi — członkami Związku. 

Ks. Sulwiński, powiadomił mię- 
dzy innymi zebranych, že Zarząd 
Diecezjalny „Caritas“ obejmuje w 
szerokim zakresie parafialne Zarzą- 
dy „Caritas“ i płacówki terenowe 
i oczekuje jak największej wspól- 
pracy ze strony braci kapłanów. In- 
ni mówcy omawiali sprawy organi- 
acji lecznictwa t wczasów dla księ 
oraz szereg innych praktycz- 
nych spraw. 

Po wyczerpującej dyskusji zebra- 
ni licznie kapłani — patrioci wybra 
Ii Zarząd Komisji. W skład Zarzą- 
du Komisji weszło 9 wybitnych 
przedstawicieli duchowieństwa kato 
lickiego naszego województwa, na 
czele z księdzem proboszczem Pas: 
ternakiem, jako przewodniczącym, 
księdzem proboszczem Janem Pola- 
klem, jako wice-przewodniczącym 
oraz księdzem kapelanem Francisz- 
kiem Barańskim jako sekretarzem 


Wykory w Alhanii 


28 maja rb. 


TIRANA (PAP). Prezydium 
Zgromadzenia Narodowego Albań- 
skiej Republiki Ludowej  okłosiło 
rozpor; żi ybory powszech 
ne do Zgromadzenia: odbędą się 28 
maja 1950 roku, 


łowiowa i Julia Wezarjane. 


po zapoznaniu się z pracą i dor 

kiem nowego archidiecezjalnego 7 
rządu związku „Caritas* we Wrocia 
wiu oraz po zapoznaniu się i prze- 
dyskutowaniu projektu ustawy Rza- 
du o utworzeniu Funduszu Koście! 
nego, oświadczamy, co następuj: 

Z przykrością my, księża, stwier- 
dzamy, że nowy archidiecezjalny 7a 
rząd „Caritas“ napotykał i napotyka 
w swej dotychczasowej działalao: 
na trudności i przeszkody ze strony 
niektórych czynników wyższej hi 
rarchii kościelnej, które raczej win- 
ny zrozumieć to wielkie słowo „Car. 
tas" | pomagać zarządowi w niesi 
niu pomocy najbiedniejszym, Wycze 
kującym oka dobrego pasterza. 

Każda próba wywierania na 
nas nacisku spotęguje z naszej 
strony jeszcze większy wysiłek w 
pracy nad realizowaniem miło 
sierdzia chrześcijańskiego w nie- 
sieniu pomocy najbardziej po- 
trzebującym. 

Z największą radością i uznaniem 
witamy, my, księża, ustawę Rządu o 
utworzeniu Funduszu Kościelnego 
który nie tylko pozwoli nam na s: 
dotychczas rozwinięcie pra- 
cy charytatywnej i duszpasterskiej, 
ale jednocześnie zabezpiecza nas na 
wypadek choroby, na starość o: 
gwarantuje nam, księżom, tak czę- 
sto potrzebny wypoczynek w naszej 
ciężkiej duszpasterskiej pracy. 

Skladamy serdeczne podzięko- 
wanie Rządowi Polski Ludowej 
za to dobrodziejstwo oraz za u= 


znanie zasług tych wszystkich 
księży, którzy swoją walką za 
wolność narodu polskiego i do- 


tychczasową pracą wykazali, że 
głęboko umiłowali naszą kochaną 
ludową Ojczyznę”, 
Odmówieniem modlitwy 1 6 

waniem „Roty“ zakończono obrady 


Japońscy zbrodniarze 
pod amerykańską opieką 


PEKIN (PAP). — Agencja Nowych 
Chin ogłasza oświadczenie wybilnego 
prawnika chińskiego — Môi Ju-ao, 


który w swoim czasie był sędzią Mię 
dzynarodowego Trybunału Wojsko* 
wego na Dalekim Wschodzie, 
piające lak generał Mac Arthur 
uwalnia japońskich zbrodniarzy wo* 
jennych. 

Postępowanie Mac Arthura — glos 
si oświadczenie jest wyzwaniem 
w stosunku do wszystkich narodów 
miłujących pokój. Jest to zarazem 
pogwałcenie układów międzynarado* 
wych, albowiem na moskiewskiej 
konferencji ministrów spraw zagra+ 
nicznych W 1945 r. uprawnienia dos 
wództwa alianckiego w Japoni! ogra 
niezone zostały ściślę do wykonywa+ 
nia warunków kapitulacji Japonii, w 
szczególności warunków, ustalonych 
w Deklaracji Poczdamskiej, 

Mei Ju-ao zwrócił uwagę 
wy, kontrast między postępowaniem 
Związku Radzieckiego, który propo+ 
nuje osadzenie japońskich winowaj+ 
ców wojny bakteriologiczne], a po» 
slępowaniem Mac Arthura, który us 
walnia już zasądzonych zbrodniarzy 
wojennych, 

Stanowi to wymowhy wyraz zasada 
niczej różnicy międży polityką świa* 
łowego frontu pokoju a polityką 
frontu agresji, 


polg 


na jaskra 


Można pizypuszczać — kończy 
Met Ju-ao — że imperializm amery= 
kański uwolni ostateczńie wsżyst« 


kich japońskich zbrodni jens 
h, chce bowiem współpracować 4 
reakcją japońską dła przekształcenia 


Japonii w swą kolonię i bazę woj. 


skową. 
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Marchlewski w rewolucji 1905 


i przewlekły kryzys go- 
spodarczy ogarnął na począt- 
ku XX wieku całe imperium carskie. 
Wzmożony wyzysk klasy robotniczej 
i idący z nim w parze ucisk politycz- 
ny, wywoływały coraz silniejsze 
wrzenie rewolucyjne. Klasa robotni- 
c Rosji coraz śmielej, coraz czę- 
ściej wystepowała otwarcie przeciw 
znienawidzonej tyra: 
o-japońska nie po- 
mogła caratowi utrwalić swego po- 
łożenia politycznego i powstrzymać 
rewolucji, nie wpłynęła na uspokoje- 
nie mas, Przeciwni Nienawiść do 
caratu rosła, wrzenie, rewolucyjne 
ogarnęło cały kr 

Rząd carski czynił rozpaczliwe wy. 
siłki, aby opanować sytuację, ucieka- 
jąc sie do najnikczemniejszych pro- 


bezbronnych rokotni- 
ków, którzy prowadzeni przez p 
wokatora, księdza Hapona, chcieli 
przedstawić carowi petyc, 

Dzień 22 stycznia nazwano „Krwa- 
wą Niedziela”. 22 stycznia udzielono 
robotnikom krwawej lekcji. Dnia te- 
go została ro 
ników w e: 


lei wiasakie zo: 
całym kraju. Gniew 
i oburzenie ogarnęły klasę robotni- 


czyć w naradach SDKPiL, która w 
praktyce rewolucyjnej walki zdawa- 
ia swój egzamin bojowy. 

| Marchlewski dużo w tym okresie 
pisze; jego popularna broszura agi- 
tacyjna „Jak i o co walczymy" xoz- 
chodzi się w' tysiącach egzemplarzy, 
wskazując robotnikom metody walki 
masowej o wyzwolenie społeczne 
i narodowe, * 

Przybierają one. różnorodną formę. 
W'Warszawie, w dniu 1 maja, SDKP 
i L wyprowadza na ulicę pi 
majowa demonstrację, w której 
|rze udział z górą 20 tysięcy robotni- 
ków. Na krwawą masakrę, dokonaną 
przez _ policję i wojsko, masy robot 
cze odpowiadają w dniu 4 maja wiel 
kim strajkiem protestacyjnym, któ- 
ry unieruchomił wszystkie przedsię- 
biorstwa Warszawy. 

Marchlewski w owym okresie prze 
nosi się do Warszawy. Partia poleca 
mu redagowanie wydawnictw part 
nych, których liczba — mimo ci 
kich warunków konspiracji — wzra- 
sta. 

Pisze ulotki, odezwy, pracuje nie 
tylko w Zarządzie Głównym SDKP 
i L, jest również aktywistą Komitetu 
Warszawskiego. Znają go dobrze r 
botnicy Warszawy z zebrań i m 
wek, zna go również żandarmeria, 
charakteryzując go krótko „organi- 
zator masówek*, 

W czerwcu wybuchło w Łodzi history- 
czne powstanie zbrojne. Masy wyszły 
na ulice, W starciu z policją zginęło 
wiele osób. Pogrzeb zamordowanych 
zgromadził dziesiątki tysięcy robot- 
ników, a zaatakowani przez policję 
robotnicy zaczęli wznosić barykady. 
3-dniowe walki łódzkiego prołetaria- 
tu odbiły się echem nie tylko na zi 
miach polskich, wywarły również po- 
tężne wrażenie na robotnikach rosyj- 
skich. 

Październik znów 
strajków.  Zastrajkowali kolejarze 
zarówno rosyjscy jak i polscy. Naj 
manifest carski, dający klasie robot. 
niczej puste i kłamliwe obietnice, pro 
aga odpowiedział wzmożoną wal- 
ką. 

Marchlewski demaskując zdradziec 
ką politykę burżuazji, pisał w owym 
czasie: 

„Wszędzie burżuazja wynajdu- 
je hasła niby wspólne całemu na- 
rodowi. nas w Polsce prawi 


rozlał: się falą 


czą, masowe strajki protestacyjne 
przekształcają się w strajki powszech 
ne, w polityczne demonstracje. Ro- 


botnicy wychodzą na ulicę, wołając: 
„PRECZ Z CARATEM!". 

Polska klasa robotnicza na wypad- 
ki styczniowe odpowiedziała falą) 
wieców i demonstracji. Na czele wal-) 
ki staneła SDKPiL; polska, 'macksię 


stowska, rewolucyjna: partia E ska rewolucją ludowa zniesie ch. 
riacka, wychowująca masy: robotnicze rat.i zabezpieczy również naród 
duchu jniernacjonalizmu --| olski od ucisku i prześladowań 

m z nosyjskim| , narodowych". j 
ruchem rewolucyjnym, najbliższym W ogniu rewolucyjnych walk 
towarzyszem walki polskiego prole.) SDKPIL rosła, hartowała się, 


tariatu. Partia, która drogę do wy 
zwolenia łączyła 
nierozerwalnie 


wolucji w Rosji. 

Na wezwanie SDKPiL  zastrajko- 
wali robotnicy Warszawy i Łodzi, 
Pabianic, Zgierza, Zawiercia, Często- 
chowy, Zagłębia Dabrowskiego. Roś- 
nie wielkie poczucie solidarności w 
polskiej klasie robotniczej z wydarze- 
niami i losem robotników rosyjskich. 
Zaraz w pierwszych dniach rewolu- 

do Krakowa Julian 
wypróbowany rewolu- 
onista ì / gorący patriota, jeden 
najbliższych 
Luksemburg 
jeden z czołowych przy- 
SDKPIL. Wypadki stycznio 
zastały go w _ Niemczech. 
Marchlewski wie, jest potrzebny 
w kraju, chce wziąć jak najbar 
bezpośredni udział w walce, toczącej 
się o wyzwolenie społeczne i narodo- 
we polskich mas pracujących. 

Marchlewsi i obejmuje redakcję 
Jzerwonego Sztandaru”, który staje 

rewolucyjnym organi 
i przywódcą mas ludowych. P mo to 
jest ogromnie popularne, 7 
dociera, przemawia w imieniu SDKP 
i L, nawołuje do solidarności z wal: 
czącymi towarz, szami rosyj i, da- 
je wskazówki, jak prowad: 

Piętnując zdrajców i wrogów klasy 
robotniczej, „Czerwony Sztandar“ 
prowadził nieustepliwą walke zarów- 

asami panującymi 
k i przeciwko klasom e 


we 


zy 
Marchlewski był duszą i mózgiem 


pisma. Jego płomienne, porywające 
artykuły zagrzewały do walki, gło- 
siły prawdę o rewolucji, o wrogach 


i sojusznikach polskich mas ludo- 
wych. 

Marchlewski nik ogranicza się do 
pracz publ ej. Znajduje cz 


y |wolucji rosyjskiej jest artykuł Mar- 


Ale | 5 


ona o interesach narodowych, 
o „wspólnej nam Wszystkim spra- 
wie“ i tak dalej... Interes narodu 
polskiego — to interes ludn robo- 
czego, który stanowi olbrzymią 
większość narodu. Ten lud robo- 
czy ojczyznę swą kocha, o swe 
interesy narodowe dba... Zwycię- 


wzbogacała w doświadczenia kie- 
rownika i wodza walczących mas, 
zbliżając się coraz bardziej do l 
ninowskiego stanowiska, Ró 
również i uczył się od mas Julian 
Marchlewski, Wśród nawału pra- 
cy organizacyjnej i publicystycz: 
nej śledzi przebieg walk w Rosji 
i w kraju, wyciąga z nich wnioski, 
zaczyna patrzeć inaczej na zagad- 
nienie wsi i coraz większą wagę 
ažuje do sojuszu proleta- 
miejskiego 2 pracującą 


EJ 


riatu 


wsią. 
Wymikiem analizy doświadczeń re- 


chlewskiego opublikowany w roku 
1906 w numerze 34 „Czerwonego 
Sztandaru“ pt. „Na wieś towarzy- 
Stanowił on wielki krok na- 
przód w przezwyciężaniu błędnego 
stanowiska SDKPIL w kwestii chłop- 
skiej, stanowiska polegającego na 
niedoceniania roli chłopstwa jako $0- 
jusznika proletariatu w rewolucji. 

Rewolucja 1905 roku chyliła się po 
powstaniu w Moskwie ku końcowi. 
Marchlewski pisał: „Przeżywamy 
nową fazę walki, zbrojńą rewolucję 
w Moskwie i nowy strajk powszech- 
ny. I ta faza minie, sle rewolucja nie 
minie, dopóki carat nie legnie w gru- 
zach“, 

Niezwykła aktywność Marchlew- 
skiego zwraca uwagę carskicj żan- 
darmerii. Towarzysze wysyłają go do 


zm 


z dala od kraju; wraca i staje znów 
do dawnej pracy. 

Latem 1906 roku Marchlewski bie- 
udział w V Zjeździe SDKPiL, 

akceptuje stanowisko zajęte 
je polską na IV Zje: 
zdecydowaną odprawę 
usiłującym odciągnąć 
i bolszewickiej, od li- 


rze 
gdzie 


mieńszewikom, 


SDKPIL od; 
nii leninowskiej. 

SDKPIL była. jedynym przedstawi: 
cielem i przywódcą rewolucyjnego 
nurtu w polskim ruchu robotniczym. 
Lenin, który zwalczał jej błędne kon- 
cepcje, niejednokrotnie podkreślał 


Jakub Swierdłow urodził się w ro- 
ku 1885 w Niżnym Nowgorodzie (0- 
becnie miasto Gotkij). Ojciec jego 
był z zawodu grawerem. ` 

Przebywając w środowisku rewo- 
lucyjnej młodzieży, Swierdłow już 
jako 15-letni chłopak rozpoczął samo- 
dzielne życie; w 16 roku życia stał 
się zawodowym rewolucjonista. 

W roku 1901 Świerdłow wypełnia 
wiele odpowiedzialnych zleceń Partii, 
rozwija działalność agitacyjną, pro- 
wadzi kółka młodzieży robotniczej. 

W tymże roku zostaje po raz pierw 
szy aresztowany za udział w demon- 
stracji robotniczej, urządzonej z oka- 
zji wyjazdu Gorkiego, któremu rząd 
carski zakazał pobytu w Niżnym 
Nowgorodzie. 

Po wyjściu-z więzienia. Swierdłow 
zakłada tajną drukarnię partyjną, w 


której drukowano ulotki rozpowszech 
niane wśród robotników Niżnego 
i Sormowa. 


W 1902 roku powstał w Sormowie 
Socjal-De- 


mokratycznej, 
urządza słynną w historii rosyjskiego 
ruchu robotniczego demonstrację, pod 
hasłem „Precz z carskim samowładze 


również zasługi SDKPiL-ówców mó- 
wiąc: „Stworzyli oni po raz pierwszy 
czysto proletariacką partię w Polsce, 
prokłamowali olbrzymiej wagi zasa- 
dę najściślejszego sojuszu robotnika 
polskiego i rosyjskiego w ich walce 
klasowej“. 

Do tych zasłużonych SDKPiL-ow- 
ców, którzy walczyli o to, by przy- 
swoić Partii | ruchowi robotniczemu 
słuszną, rewolucyjną, leninowską 
nię, w pierwszym rzędzie, obok Róży 
Luksemburg i Feliksa Dzierżyńskie 
go, należał gorący patriota i płomien: 
ny bojownik 


demonstracji był Swierdłow. 

Wysokie poczucie dyscypliny, od» 
powiedzialności, wierność - zasądom 
i bezwzględna walka z wrogami leni- 
nizmu, uc: ze Swierdłówa jedne- 
go z najwybitniejszych działaczy par~ 
tyjnych. 

W 1908 r. Świerdłow zostaje po- 
nownie aresztowany. Gdy po wyjściu 
z więzienia dowiaduje się o rozłamie 
w Partii, który nastąpił na II Zjeź- 
dzie RSD PR, staje bez wahania po 
stronie Lenina. 

Prześladowany przez policję prze- 
nosi się z miasta do miasta, wszędzie 
dając się poznać jako znakomity or: 
ganizator i agitator. 

W 1905 r. jedzie do' Jekaterynbur- 
ga (obecnie Swierdłowsk), by pros 
wadzić iłalność uświadamiającą 
wśród żołnierzy, Tworzy. tam również 
robotnicze drużyny bojowe, których 
członkowie uczą sie posługiwać bro- 
nią i arona z taktyką walk ulicz= 
nych: Dzięki jego niestrudzonej pra- 
cy, organizacja uralska wybitnie się 
odznaczyła w dziejach ruchu rewolu- 
cyjnego 1905—1906. W grudniu 1905 
roku Świerdłow wyjeżdża z ramienin 
uralskiej organizacji partyjnej na 
zwołaną przez Lenina Konferencję 
Tamerforską (w Finlandii), na któ- 
rej po raz pierwszy zetknęli się 050- 
biście dwaj wielcy wodzowie mady] 
cji — Lenin i Stalin. 

Po powrocie z Finlandii Swierdłow 
z jeszcze większą energią oddaje się 
pracy partyjnej, gromiąc bezlitośnie 
mieńszewików, których demaskuje ja- 
ko agentów reakcji. w szeregach pro- 
letariatu, 

W roku 1906 Bei wpada w rẹ 
ce tropiącej go staje policji. Po trzech 
latach twierdzy wyjeżdża do Mos 
kwy, gdzie podejmuje szeroką dzia 
łalność. Wkrótce jednak zostaje aresz 
towany i skazany na zesłanie, Po 
ucieczce z zesłania wraca do roboty 
partyjnej. Z polecenia Lenina i Sta- 
lina prowadzi prace przygotowaw- 
cze do wydania legalnej. gazety bol- 
szewickiej „Gwiazda”. 

W roku 1911 — znowu więzienie 
i zesłanie do kraju Narymskiego. Ale 
i tu yśród bezkresmej tajgi, w 


LAI 


Julian Marchlewski. | Nep“ podkreśla, 


| Swierdłow pisał: 


twem*. Jednym z organizatorów tej 


WARSZAWA (PAP) — Nowy za- 
rząd oddziału „Caritas“ w Siedlcach, 
badając buchalterię z okresu działal- 
ności dawnego kierownictwa, stwie! 
dzi} chaotyczność, nieformalność i do- 
wolność w prowadzeniu ksiąg. 

W tych warunkach Kontrola mie 
może dokładnie ująć całokształtu do- 
konanych nadużyć. Nie ulega jednak 
wątpliwości, iż nie wszystkie towa- 
ry przechodziły przez tnngaryn. Do- 
wodzi tego np. fakt, że wydane dla 
seminarium duchownego w Siedlcach 
28 nowe palta, 89 par butów, 50 ko- 
bul, około 212 m materiału i 180 m 
podszewki w ogóle nie były uwidocz- 


Belgii, ale on nie chce i nie może być 


nione w kartotece magazynowej. 


okropnych warunkach życia — Swier 


W bilansie za rok 1948 wydatki 
tzw. administracyjne pochłonęły 
1.039.297 zł, tzn. 41 proc. ogółu 
środków pieniężnych, podczas gdy 
na „akcję samarytańską* wydat- 
kowano a: 15,513 zł. Razem 
z pozycją na dożywianie i opiekę 
nad zakładami stanowi to 2,8 pro 
cent budżetu. 

Dyrektor oddziału „Caritas“ w 
L SPEEN ks. Grabowski, odbywają- 
y liczne podróże służbowe, nie miał 
zwy zaju rozliczać się z pobieranych 
na to pieniędzy. 

Za zasadę w rozdawnictwie darów 
przyjęto przede wszystkim obsługę 
oddziałów „Caritas“, a potem zakła- 


W dniu 14. 3. br. nastąpiło o- 
twarcie pierwszej wojewódzkiej na 
rady członków Zarządu Spółdzielni 
Produkcyjnych z terenu wojewódz- 
twa łódzkiego, Naradę zorganizowa 


"na wiecach, uezestni- 


by przemaw 


ła Centrala Rolnicza Spółdzielni „Sa 


Protest pisarzy 


przeciw odnrowie udzi 


amerykańskich 


elenia wiz wjazdowych 


delegacji Świałowego Kongresu Obrońców Pokoju 


NOWY JORK 4PAP), — 33 pisarzy 
amerykańskich z Howaidem Fastem 
na czele ogłosiło odezwę protestują: 
cą przeciwko odmowie udzielenia 
wiz delegacji Światowego Kongresu 
Obrońców Pokoju, która pod przewod 
mictwem Picasso i dziekana katedry 
Canterbury Johnsona miała przybyć 
do USA i złożyć w Kongresie amery- 
kańskim apel w sprawie pokoju. 

Pisarze amorykańscy wskazują w 
swym proteście, żę żaden krok, zmie- 


rzający do osiągnięcia porozumienia 
między narodami nie powinien być 
pomijany lub ignorowany. Pisarze 
podkreślają, że w Stanach Zjedno- 
czonych pewne koła nie pragną po- 
koju, lecz go się obawiają i wzywają 
rząd amerykański do wpuszczania do 
Stanów | Zjednoczonych wszystkich 


tych, którzy walczą o pokój oraz wy 


wianią w sprawie pokoju w kstdyci 
kraju, który by zaprosił kogokolwiek 
z nich. 


mopomoc Chłopska”, zapraszając na 
nią aktywistów ruchu spółdzielczoś 
ci produkcyjnej zarówno członków 
FZPR i ZSL, jak i bezpartyjnych. 
Narada ma na celu wzajemną wy 
mianę doświadczeń, uzyskanych 
przez spółdzielczy aktyw wiejski 
zym okresie budowy nowego 
ju wsi polskiej, ze szczególny! 
omówieniem zadań spółdzielczo: 
produkcyjnej na tle narastających 
ych zagądnień, związanych ż 
ym rokiem planowej gospo- 
darki w rolnictwie oraz stale 
strzającej się walki klasowej na wsi. 
Na naradę przybyli tow. Skonecki, 
ępca członki KC PZPR, LA 
Dworakowski członek KC i Is 
kretarz KŁ i KW PZPR, se- 
efarze KW PZPR Łodzi tow. 
tow. Sienkiewicz i iałek, prze 
wodniczący WKW ZSL ob. E, Cha 
bura, selgetarz WKW ZSL ob. Dra- 
gan, przewodniczący ZSCh woj 
wództwa łódzkiego ob. Wilamowski 
oraz przedstawiciel WSGW 


tow, I> 


Pierwsza wielka narada 
pionierów spółdzielczości produkcyjnej woj. łódzkiego 


Oprócz wymienio- 
nych w prezydium zajęli miejsca 
przedstawiciele spółdzielni produk 
cyjnych ob. ob. Zielińska, Sokołow- 
ski, Banasiak, Pietrzko. 

Obrady zagaił dyr. Okręgu CRS 
Wodzinowski. Jako „pierwszy głos 
zabrał tow. Sienkiewicz, który wy: 
głosił obszerny referat, 
zadaniom spółdzielczości produkcyj- 
nej na.obecnym odcinku rozwojo- 
wym. Mówca zwrócił szczególną ú= 
wagę na najczęstsze błędy i uchy- 
bienia w praktyce spółdzielczości 
produkcyjnej, podając sposoby 1 me 
tody prowadzące do ich usunięcia, 

Po referacie tow, Sienkiewicza 
rozwinęła się ożywiona dyskusja w 
której brali udział bezpartyjni, chło 
pi PZPR-owcy i ZSL-owcy. Zakoń- 
czenie obrad nastąpiło w dniu wczo 
rajszym, Szczegółowe sprawozdanie 
z narady podamy w jednym z naj- 
zych numerów „Głosu* 


prof. Krotow. 


BUDAPESZT. — Lud węgierski 
uroczyście obchodził 15 marca = 
102 rocznicę rewolucji węgiersi 
1848 r. W całym kraju odbyły się 
liczne akademie i uroczystości, W. 
Budapeszcie przed pomnikiem wę- 
gierskiego poety - rewolucjonisty 
Sandora Petoefi odbył się wielki 
wiec młodzieży stolicy. 

Prasa węgierska poświęca ilczne 
artykuły tej. doniosłej rocznicy na- 
rodu węgierskiego, Dziennik „Sabad 
dopiero w okre- 


dłow nie traci wrodzonej energii; 
studiuje „Kapitał“ Marksa, przygoto: 
wuje się do dalszej rewolucyjnej 
pracy. 

W styczniu 1912 +. na VI Konfe- 
rencji Partyjnej w Pradze (która 
faktycznie miała znaczenie zjazdu 
partyjnego), będący na zesłaniu 
Swierdłow, został w uznaniu zasług 
dla Partii — powołany do Komitetu 
Centralnego Partii 

Po kolejnej ucieczce z zesłania 
przyjeżdża do Petersburga, zostaje 
członkiem Rosyjskiego Biura Komi- 
tetu Centralnego oraz współpracow- 
nikiem redakcji „Prawdy“, 

W 1913 roku Stalin i Swierdłów 
zostali niemal jednocześnie zesłani 
do kraju Turuchańskiego, do osiedla 
Kurejka, za kręgiem polarnym, 

W jednym z listów do siostry 
„Mnie i Józefa 
Dżugaszwili pędzą o 100 wiorst dalej 
na północ, o 80 wieść poza krąg po- 
larny. Nadzór znacznie wzmocniony. 
Brak poczty. Posłaniec ma ją przy- 
nosić raz na miesiąc..." 

Po obaleniu caratu Swierdłow uda- 
ię na Ural. Jako delegat ural- 
ij organizacji robotniczej bierze 
udział w VII Konferencji (kwietnio- 
wej) bolszewików i zostaje sekreta- 
rzem Komitetu Centralnego Partii. 
Wchodzi też w skład kierującego po- 
wstaniem październikowym ośrodka 
partyjnego, na czele którego stał to- 
warzysz Stalin. 

Zkłolności organizacyjne Swierdło- 
wa przejawiły się ze szczególną Wy- 
razistością po zwycięstwie Rewolu- 
cji. Październikowej. 

Jako przewodniczący Wszochzwiąz- 
kowego - Centralnego Komitetu Wy- 
konawczego, Spierdłow, pod kierow 


Nr_75 


Lud węgierski obchodził uroczyście 


2 rocznicę rewolucji węgierskiej 


sle władzy. ludowej uroczystości 
rocznicowe nabrały charakteru ogól 
no - narodowego i są wyrażem przy 
wiązania ludu węgierskiego do tra- 
dycji walk wyzwoleńczych. 
Dziennik wskazuje, że rocznica ro 
wolucji na Węgrzech zbiega się z 
przypadającą wkrótce 5 rocznic: X wy 
zwolenia Węgier przez Armię Ra- 
dziecka i stwierdza. Że naród wę- 
gierski kójarzyć będzie zawsze rewo 
lucię 1848 r. z rocznicą wyzwolenia 
kreju przez Armie Radziecką, 


Bojownik o szczeście ludu 
JAKUB SWIERDŁOW ai 


w a bitm (7) 
ałacz bolszewicki 


nietwem Lenina i Stalina, brał udział 
w organizowaniu nowego aparatu 
państwowego i umacnianiu sił obron 
nych kraju. Zawsze ściśle związany 
z masami pracu; 
umiejętnie wyszukiwał 
właściwych ludzi i przydzielał im od- 
powiadujące ich zdolnościom stanom 
wiska. 


Przedwczesna śmie! przerwała 
piękne, ofiarne życie bojownika 
o szczęście ludu. Jakub  Swierdłow 
zmarł 16 marca 1919 roku. Nadszar- 


pnięty więzieniem, licznymi zesłania- 
mi, twierdza organizm nie oparł się. 
wyczerpaniu, spowodowanemu. wite 
żoną pracą, 

Na jego pogrzebie 
dział: 

„Dziś, gdy z błyskawiczną szyb- 
kością rozchodzi się wiadomość 
o tym, jak zorganizowany w Rady" 
proletariat walczy o realizację 
swoich ideałów, składamy do gro- 
bu prochy przedstawiciela prole- 
wiatu, którego | życie było wzorem 
walki o te ideały”. 

Głęboka wiara w zwycięstwo spra- 
wy Lenina —, Stalina opromieniała Ț 
ycie i pracę Świerdłowa, Pisał on:” 
„Każdy dzień istnienia władzy ra- 
dzieckiej wzmacnia jej siłę i potęgi 
W obozie  imperialistów, 
przeciwników — rzecz się ma wi 
odwrotnie. Z dniem każdym siły ich 
maleją.. Rośnie i rozwija się walka 


Lenin  powie- 


rewolucyjna klasy robotniczej we” 
wszystkich krajach“, h 
Slowa te brzmią szczególnie aktu- 


alnie dziś, kiedy rosną i krzepną 
potężnego obozu pokoju i demokra- 
cji ze Związkiem Radzieckim na cze- 
le, Kiedy Siły podżegaczy wojeńtnych 


z dniem każdym maleją. 


Ghłopi gromady Jezierzyce Wielkie 


wzywają wszystkich chłopów w Polsce ` 
do współzawodnictwa w kontraktacji roślin przemysłowych 


WROCŁAW (PAP- — Chłopi 
z gromady Jezierzyce Wielkie, 
gmina Jordanów, w pow. dzierżo- 
niowskim, podjęli zobowiązanie 


Skandaliczna gospodarka. 


byłego zarządu „Caritas“ w Siedlcach 


dów opiekuńczych. W czasie od 1946 
aż do początków lutego br. systema» 
tycznie i nader obficie były zaopa- 
trywane w żywność i odzież semina- 
rium duchowne i gimnazjum biskupie 
w Siedlcach. To ostatnie otrzymało 
nawet.. narzędzia chirurgiczne, Nie 
zapomniano także, oczy: „, o kuch 
ni biskupiej, której m. in. parokrot< 
nie przydzielonó pokaźne ilości cze- 
kolady. 

Krąg obdarowywanych prywatnych 
osób był nader ograniczony, W roz- 
dawnictwie zaś stosowago tutaj ory- 
ginalną politykę. Niektóre nazwiska 
powtarzają-się b, często, w mniej lub 
więcej regularnych odstępach czasti. 
Jednocześnie wielu osobom odmawia- 
no pomocy „z braku środków pieni. 
nych“ bądź też zbywano je śmiesz- 
nymi kwotami, ? 

Np. pogorzelec, rolnik Edward 
Leszczyński z Hańska otrzy- 
mał nic, repatriant Antoni Żu- 
kowski dostał 300 zł. Nie brak 
pozycji 100 i 200-złotowych. Po- 
danie Władysława Witkowskiego, 
mającego na utrzymaniu 11 osób, 
skwitowano dwiema parami buci: 
ków i 5 sztukami odzieży dziecin- 
nej. 

Natomiast właściwą drogę do mi- 
łosiermych uczuć kierowników sied- 
leckiej „Caritas* umiał znaleźć nie- 
jaki Zdanowski z Siedlec, który w 
podaniu swym 0 zapomogę: napisał, 
iż znajduje się w ciężkich warunkach 
materialnych, „ponieważ nie chce na- 
leżeć do „ich* grona", Ten passus tak 
się podobał dysponentowi z „Cari. 
tas“, że podkreślił go sobie i wydáł 
czterem osobom z rodziny Zdanow- 
sklego 2 pary butów męskich, jedną 
parę damskich, 9 sztuk odzieży, 10 kg 
mąki i 3 puszki konserw. _ 

Nowy zarząd „Caritas“ 
cach przystąpił energicznie do pra- 
cy, dążąc do wynagrodzenia krzywd 
popełnionych na biednych przez daw- 
ne władze tej placówki. 


i ` 


5 
w. Siedl- 


zwiększenia kontraktacji niektó- 
rych upraw roślin przemysłowych 
A podwyższenie wydajności z ha, 
wzywając równocześnie do współ- 
zawodnictwa na tym polu wszyst- 
kich chłopów w Polsce. 
Pierwszy rzucił to wezwanie śred- 
niorolny chłop — EUGENIUSZ MI- 
HAL LEG, który oświadczył na ze- 
nagli: 


nRoboinicy w fabrykach i kopal- ` 
niaeh współzawodniczą o wcześniej- 
sze wykonanie Planu 6-letniego. Gór- 
nicy i włókniarze, metalowcy i mura- 
rze, WSZYSCY, starają się o to, by nam, 
chłopom, dostarczyć, więcej maszyny 
więcej ubrań i innych towarów. I myy 
chłopi, powinniśmy pójść za ich przy- 
kładem. Trzeba i nam starać się o to, e 
by fabryki dostały więcej surowców, 
a robotnicy więcej żywności. 

Przed wiosennymi siewami każdy 
z nas powinien zakontraktować wię- 
cej upraw przemysłowy: buraków, 
lnu, rzepaku i innych roślin oraz sta- 
rać się osiągnąć jak największe zbio* 
ry. Przyniesie to nam większe docho- 
dy i zapewni wielki pożytek naszemu 
Państwo, które miesie nam ogromną 
pomoc.“ 

Wezwanie rzucone przez Michalca 
podjęte zostało z zapałem prze ze- 
branych chłopów, 


Na zakóńczenię chłopi uchwalili 
rezolucję, w której wzywają do współ 
zawodnietwa wszystkich chłopów na- 
Dolnym Słąsku i w całym kraju. 


L= 


Posiedzenia 
Komisji Sejmowych 
WARSZAWA (PAP). — Kancelaria 

Sejmu Ustawodawczego RP. zawiada- 
mia, że posiedzenia komisji sejmo- 
wych odbędą się w gmachu sejmo- 
wym” przy ul. Wiejskiej Nr. 4 | wê- 
diug- następującego planu: 

W piątek, dnia 17 marca br. a. go- 
dzinie 10 obradować będą wspólnie 
Komisje Administracji Rządowej.i Sa 
Śnorżądowej, „Prawniczej i. Regulami- 
nowej oraz Rolnictwa i Reform Rol- 

nych, -. 

Bezpośrednio po wspólnym posie- 
dzeniu trzech wyżej wspomnianych 
komisji — zbiorą się sejmowe komi- 
Administracji Rządowej i Samo- 
rządowej oraz Prawnicza i Regulami- 
nowa. 


Posiedzenie Sejmowej Komisji Pra- 
cy i Opieki Społecznej odbędzie się 
tego samego dnia o' godz. 10, 


Kronika Tomaszowa 


WAŻNIEJSZE TELEFONY 
4 m Dworzec Kolejowy 
47 — Milicja Obywatelska 
338 — Pogotowie POK 
51 — Straż Pożarna 
805 — Straż Pożarna (dzwonić 
tylko w wypadku. pożaru). 


ADRES REDAKCJI: 
Rozdzielnia Dzienników 


„Ruch” Plac Kościuszki 16, tel. 
250. Godziny przyjęć od 14 do 15. 


A jednak tomaszowianie są niepo 
prawni. Bez mandatów karnych, że 
tak powiem, to z nimi nie da rady, 


cież ileż to razy pisało się o 
e ulice w Tomaszowie nie ma 
ją tablic orientacyjnych, że domy 
pozbawione są numerów, a wieczo- 
rem to już naprawdę nie można tra 
fić tam gdzie się chce, żę na klat- 
kach schodowych i korytarzach 
brak oświetlenia, że nie przestrzega 
się wywieszania tablic z nazwiska- 
mi lokatorów zamieszkałych w da- 
nej posesji í — w ogóle, Pisało się— 
i nic. Ale gdyby tylko to! 

W ubiegłym miesiącu ukazało się 
zarządzenie prezydenta miasta o o 
bowiązku zaopatrzenia wszystkich 
posesji w numery orientacyjne. Ter 
min wykonawczy zarządzenia, że 
tak powiem, upłynął w dniu wczo- 
rajszym. I z ciekawości, uważacie, 
przemiaszerowałem w. dniu wczoraj 
szym przez kilka ulic, aby popa- 
trzeć jak zarządzenie zostało przez 
właścicieli domów, przez dzierżaw= 
ców i administratorów wykonane. 
Do domu wróciłem ze łzami W o- 
czach. Tak. Ze łzami w oczach, bo, 
uważacie, na palcach jednej ręki 
mogłem policzyć: domy, których 
właściciele dostosowali. się do ter 
minu i zarządzenie wykonali. A in- 
ni Inni uważają, że zarządzenie 
zarządzeniem, a w. Tomaszowie wol 
no jak kto chce i zarządzeń wolno 
też nie przestrzegać, 

1 dopiero Kundzia mnie pocieszy 
ła. Ala ta pociecha była też tylko, 
że tak powiem, połowiczna, Dowie 
działem się bowiem od mej szano= 
wniej małżonki, która była na osta- 
tnim posiedzeniu Miejskiej Rady 
Narodowej,.że sprawa ta była pod- 
niesiona również przez radnych i 
prezydent miasta w odpowiedzi za- 
komunikował, iż po 15 marca wła- 
dze administracyjne, zgodnie z treś 
cią zarządzenia, przystąpią do wy- 
pełniania sankcji  administracyj- 
nych, przewidujących wysokie grzy 
wny pieniężne i areszt, za niewyko 
nanie w terminie obowiązku, faki 
na każdym właścicielu w tym 
względzie ciążył, I że od dziś, będą 
się sypały, że tak powiem, manda- 
ciki karne. 

I to jest,dobre. To, uważacie, mo 
zy niektórych obywateli, że 
i w Tomaszowie zarządzenie wyko- 
é trzeba: Ale z drugiej strony 
laczego dopiero przy pomocy 
kar i grzywien musimy uczyć pew- 
nych ludzi pewnych obowiązków? 


y bez nich — naprawdę nie mogą 
wypełniać prostych i zwyczajnych 
zarządzeń? 


Niedobrze, proszę obywateli. Na- 
prawdę niedobrze! I z obecnego sta 
nu może być tylko zadowolona ka- 
„ do której wpłyną z grzy 
wien ładne sumki. Tylko co innego, 
że jak już — to już, Toteż, mimo, 
że jestem człowiek łagodnego ser 
ca, to radzę walić takie grzywny, a 
by_w przyszłości niekórym odechcia 
ło się, że tak powiem, lekceważyć 
zarządzenia władz. 


GŁOS TOMASZOWSK)! 


o GÓ 


Pracownicy finansowi i ubezpieczeniowcy| 7 dobrą pracę — Krzyż Zasługi 


odpowiadają na apel tow. Markiewki 


i wzywają do współzawodnictwa 
Końskie, Opoczno i Rawę Mazowiecką 


Z inicjatywy Koła Związku 
Pracowników Finansowych przy 
Banku Rolnym w Tomaszowie- 
Maz. zwołane zostało Nadzwyczaj 
ne Wąlne Zebranie członków, pra 
cowników Banku Rolnego i Po- 
wszechnego Zakładu Ubezpieczeń 
Wzajemnych. Doceniając nie- 
współmiernie ważną rolę współ- 
zawodnietwa pracy w ogóle, a w 
okresie realizacji Planu 6-letnie- 
go w szczególności, planu który 
ma być zaczątkiem budowy so- 
cjalizmu w Polsce, zebrani, odpo 
wiadając na apel górnika Mar- 
kiewki, powzięli uchwałę o gre- 
mialnym przystąpieniu do współ- 
zawodnictwa długofalowego, 
uchwalając przy tym następują- 
cą rezolucję: 

„My, pracownicy Banku Rol- 
nego i Powszechnego Zakładu 
Ubezpieczeń Wzajemnych w To- 
maszowie-Maz, zrzeszeni w Kole 


Związku ZPF, posiadającym swą 


siedzibę przy Banku Rolnym w 
'Tomaszowie-Maz., zebrani na 
Nadzwyczajnym Walnym Zebra- 
niu postanowiliśmy co następuje: 


W związku z potrzebą chwili 
oraz:rolą, jaka przypada na Bank 
Rolny i Powszechny Zakład U- 
bezpieczeń Wzajemnych, jako pla 
cówki związane ściśle z życiem 
gospodarczym kraju, biorące rów 
nież udział w ogólno-krajowym 
współzawodnictwie pracy, uzupeł 
niając tym samym szeregi współ 
zawodniczącej klasy pracującej 
odpowiadamy na apel górnika 
Wiktora Markiewki, postanawia- 
jąc wzmóc nasz codzienny wysi- 
łek przez: 

1) W zakresie pracy wewnętrz- 
nej: 

— podwyższenie wydajności i 
dyscypliny pracy we wszystkich 
działach; 
wykonywanie sumienne i 


Jeszcze o 8 marca 


Wyróżnione kobiety w 


Z okazji Międzynarodowego 
Dnia Kobiet w Państwowych Za 
kłądach Przemysłu  Wełnianego 
Nr. 27 szęreg przodujących w 
pracy zawodowej i społecznej ko 
biet zostało wyróżnionych premia 
mi pieniężnymi i dyplomami. 
Nagrody pieniężne na uroczystej 
akademii otrzymały: Jadwiga Ry* 
bak z cerowalni, Maria Pawlak 
z wykończalni, Zofia Szymańska 
z skręcalni, Helena Smoła z 
tkalni, Aleksandra Rybak z przę. 
dzalnii Anna Elżanowska z biura. 

Dyplomy zostały przyznane: Le 
okadii Karczemskiej 1 Helenie 
Duk z wykończalni, Krystynie Gań 
dyn z cerowalni, Józefie Wencuk 
z skręcalni, Wiktorii Dudek, Fran 
ciszee Barańskiej, Leokadii Si. 


korze i Bronisławie Moruś z tkal 
ni oraz Leonii Wydrzyńskiej i He 
lenie Jędrzejczak z biurg. 


PZBW Nr 27 i Nr 29 


w. Państwowych Zakładach 
Przemysłu Wełnianego Nr. 29 pre 
mie pieniężne wręczono: Stanisła 
wie Knap, Marii Więcław, Marii 
Adamus, Eleonorze Kliszewskiej, 
Janinie Petlińskiej i Marii Majew 
skiej, Dyplomy uznania otrzymały. 
zaś: Anna Kołodziejczyk, która 
równocześnie awansowana zosta” 
ła na stanowisko majstra cerowal 
ni, Gabriela Szymańska — przo- 
downica pracy, Janina Zielińska, 
— przodownica społeczna, Leoka- 
dią Borucka za pracę zawodową 
i społeczną, Stefania Hofman 
za pracę zawodową, Feliksa La. 
sota — przodownica społeczna, 
Maria Durczak — za dłagoletnią 
pracę, Cecylia Gezler — za pracę 
zawodową, Maria Zalewska 
przodownica społeczna i Janina 
Słabosz — za osiągnięcia jakościo 
we w pracy zawodowej, 


rzetelne każdej powierzonej pra- 
cy; 

— rozwijanie i pogłębianie na 
wszystkich dostępnych odcinkach 
zrozumienia ważności zagadnień 
politycznych, społecznych i współ 
zawodnictwa. 

2) W zakresie kontroli przed- 
siębiorstw państwowych i uspo- 
łecznionych. 

— dołożenie wszelkich —gtarań 
w celu upłynnienia remanentów, 
uniemożliwiając tym samym e- 


wentualąe zamrażanie środków 
obrotowych. 
— dopilnowanie terminowości 


zdopingow 
nia inka: 
jsłe przestrzeganie wszyst! 
kich zarządzeń związanych z 0- 
brotem bezgotówkowym z jedno- 
czesnym utrzymaniem dyscypliny 
finansowej u klientów. 
Podejmując wezwanie górnika 
Markiewki stwierdzamy ponadto 
— wobec faktu, że w ogólno-krajo 
wym współzawodnictwie pracy o 
przedterminowe wykonanie Pla- 
nu 6-letniego i utrwalenie pokoju 
bierze udział cały świat-pracy, my, 
jako inteligencja pracująca, praco 
wnicy fmansowi i ubezpieczeniow. 
cy — nie chcemy pozostać w ty- 
le i dlatego też uzupełniając sze- 
regi współzawodniczącego świata 
pracy podejmujemy współzawode 
nictwo, do którego wzywamy Od 
działy Powiatowe Banków Rol- 
nych, jak również Oddziały Po- 
wszechnego Zakładu Ubezpieczeń 
Wzajemnych w Końskich, Opocz- 
nie i Rawie Mazowieckiej. 
Równocześnie apelujemy do 
wszystkich pracowników Oddzia- 
łów Powiatowych Banków Rol- 
nych i PZUW w Polsce, by wstą- 
pili w nasze ślady, przyczyniając 
się tym samym do wzmożenia wy 


niem tempa ECA 


siłku w codziennej swej pracy, 
w celu śmiałej budowy zrębów 
socjalizmu w Polsce, a zarazem 


utrwalenia pokoju na całym świe 


cie w oparciu o potężny i nie- 
zwyciężony bratni Związek Ra- 
dziecki*, (w. d) 


Jak przebiega akcja wyborcza do władz ZMP 


Od 15"lutego trwają na tere- 
nie naszego miasta wybory do 
nowych władz ZMP, Wybory te 
mają zmienić dotychczasową 
prace w, organizacji mają pod- 
nieść aktywność ogniw organi- 
zacyjnych, mają uzdrowić sto- 
sunki _ wewnątrzorganizacyjne. 
Dlatego też nie dziwimy się, że 
do akcji tei młodzież przystąpi= 
ła z zapałem. Młodzież rozumie 
i-zdaje sobie sprawę z tego, że 
nasze wybory są jedną z form 
walki o lepszy skład socjalny na 
szych władz organizacyjnych, 

Wybory rozpoczęły się w Fa- 
bryce Sztucznego Jedwabiu, na 
Kole nr 1, które prowadzi kol. 
Kapusta. W wyniku wyborów 
wybrano nowy zarząd Koła w 
skiadzie: Eugeniusz Makowski, 
Grzegorz Kapusta, Krystyna Bła 
żejewska, Jadwiga Borusławska. 
Koło to na zakończenie zebrania 
uchwaliło rezolucję, w której czy 
tamy: 

„My, członkowie Koła nr. 1, 
zgromadzeni na zebraniu spra 
wozdawczo-wyborczym, ma- 
jąc na uwadze ważność uświa 
domienia ideowo-politycznego 


Przed kiermaszem T-wa Burs i Stypendiów 


Przed szeregiem dni w lokalu 
bursy męskiej w. Tomaszowie od- 
było się organizacyjne zebranie 
Społecznego Komitetu Organiza- 
cji Kiermaszu TBS. Na zebraniu 
obecni byli przedstawiciele par- 
tii, organizacji społecznych, zarzą 
du Oddziału Grodzkiego TES i 
kierownictwa bursy. 

Po zagajeniu zebrania przez ob. 
Kaźmierowskiego przystąpiono 
do omawiania zagadnienia wła- 
ściwej organizacji _ kiermaszu. 

I tak; w pierwszym rzędzio 
przeprowadzona zostanie szeroka 
akcja propagandowa w poszcze- 
gólnych zakładach pracy, poprzez 
organizowane w tym celu spe- 
ćjalne zebrania, na których przed 
stawiciele Komitetu wygłaszać 
będą pogadanki o Towarzystwie 
Burs i Stypendiów. Dalej, prze- 
prowadzona zostanie również sze 
roka akcja werbunkowa człon- 
ków TRS. Zespół świetlicowv bur 


sy w oparciu 0 zespół Liceum 
Pedagogicznego i RDK urządzi 
kilka wieczorów artystycznych 


w świetlicach fabrycznych oraz 
zorganizuje wyjazd zespołów arty 
stycznych w teren (pierwszym 
takim wyjazdem był wyjazd do 
Niewadowa). Zorganizowana zo- 
stanie również wystawa obrazu- 
jąca dotychczasowy dorobek to- 
maszowskiej bursy, jak równi: 
i innych burs z okolic Tomaszo- 
wa. Przewiduje się dalej prze- 
marsz młodzieży wszystkich 
szkół ulicami miasta z transpa- 
rentami, propagującymi cele i za 
dania TBS. 

Przygotowując kiermasz — To 
warzystwo Burs i Stypendiów 
ma na celu w pierwszym rzędzie 
spopularyzowanie wśród 
czeństwa akcji stypendialnej. O 
samym kiermaszu i jego organi- 


społe- | k 


zacii, napiszemy w osobnym ar- 
tykule, 0) 


i doceniając konieczność świa 
domości politycznej członków, 
uchwałamy zorganizować ko- 
ło prełegentów, których praca 
będzie polegała na obsługiwa- 
miu kół tutejszej organizacji 
zakładowej”. 

Za przykładem tego koła idzie 
Koło nr. 6 „Jedynki”, które także 
wybrało nowy zarząd i w swej 
rezolucji* zobowiązuje się pod- 
nieść aktywność koła i podnieść 
irekwencje na zebraniach. 

W PZPW nr. 28 wybory prze- 
prowadziło Koło nr. 3 i 


jac zarząd w składzi 
Waldek, Czesława Śliwińska, 
Władysiawa Dylewska. Koło to 


także rezolucję która 


brzmi: 

„My, człońkowie ZMP przy 
PZPW nr. 28 oddział cerowal 
nia, zobowiązujemy się praco- 
wać dla dobra Polski Ludowej 


budować socjalizm w 
Polsce, a jako środki realiza= 
cji tego zobowiązania przyj- 
mujemy: podnieść aktywność 
Koła, walczyć nieubłaganie ze 
spóźnieniami, zwiększyć frek 
wencję na zebraniach”, 

Na innych zakładach pracy 
wybory są przeprowadzane. 

Jeśli chodzi o odcinek szkol- 
ny, to wybory zostały przepro” 
wadzone: w Gimnazjum i Lice- 
um  Ogólnokszłałcącym w 50 
proc., a w internacie SPP żeń- 
skim w 80 proc. 

Miodzież szkolna z okazji wy 
borów także podejmowała pew- 
ne zobowiazania. "jg 
z internatu SPP po 


oraz 


internacie SPP, postanawia- 
my: uporządkować własne bò- 
isko sportowe przy internacie, 
a tym samym wpłynąć na pod 
niesienie poziomu sportu na 
naszym terenie”, 
Zobowiązania podejmuje rów 
nież młodzież Szkoły Ogólno- 
kształcącej, a szczególnie Koło 
nr. 2, w którego rezolucji czyta- 
my: 
„My, młodzież ZMP, zorga 
nizowana w kole im. Hanki 


Sawickiej, w wyniku zebra- 
nia sprawozdawczo-wyborcze- 
go zobowiązijemy się udzie- 
lać pomocy kołom ZMP przy 
zakładach pracy, przez. wysy- 


łanie do nich prelegentów i 
naszego zespołu artystyczne- 
go”. 

Wybory przeprowadzane są 
nadal w Liceum - Pedagogicz- 


nym, w., Handlówce i Szkołach 
Przemysłowych. Analizując prze 
bieg wyborów stwierd: już 
obecnie możemy. iż zadania ich 
są przez młodzież właściwie ro 
zumianę, wyrazem czego może 
być zebranie jednego z kół w 
„Pedagogicznym”, które trwało 
bez przerwy 7 godzin przy wy- 
jątkowo: ożywionej i na wyso- 


kim poziomie słojącej dyskusji, 

Posunięcia + nowowybranych 
członków zarządu tego koła nie 
obeszły się bez rzeczowej i wni 
kliwej krytyki ze strony człon* 
ków. (p) 


STEFANIA ROMALDOWSKA 


Wraz z tow. Smolarczykową — 
w czasie niedzielnej ogólnomi 
skiej akademii Ligi Kobiet — 
prezydent miasta udekorował Brą 
zowym Krzyżem Zasługi jeszcze 
jedną pracownicę Fabryki Sztucz 
nego Jedwabiu towarzyszkę 
Stefanię Romaldowską. 

Mimo swych dwudziestu dwu 
lat — tow. Romaldowska, córka 
robotnika folwarcznego, zdobyła 
sobie dostateczną popularność na 
terenie „Jedynki“ i w ciągu kil 
ku lat pracy, zasłużyła i zdobyła 
już niejeden awans. 

W Fabryce Sztucznego Jedwa- 
biu rozpoczęła pracę w 1945 
Rozpoczęła ją jako robotnica od- 
działu skręcalni, aby po zdoby - 
ciu kwalifikacji stanąć w szere- 
gach współzawodniczących i w 
ramach młodzieżowego indywidu 


jedna z czołowych aktywistek par 
tyjnych cieszy się u swych 
władz przełożonych i w kierow - 
nictwie partyjnym, jak najlepszą 
opinią. Należy do najbardziej 
wzorowych robotnie, coraz bar- 
dziej pogłębiających swą wiedzę 
fachową i podnoszących swe kwa 
lifikacje. Nic więc dziwnego, iż 
w lipcu ubiegłego roku zostaje 
wysunięta na stanowisko majstra 
na oddziale manipulacji. 

Jak daje sobie radę na tym 
śtanowisku?... Odpowiedzi udzielił 
nam kiedyś w przypadkowej roz 
mowie dyrektor włókienniczy 
PFSJ Nr. 1. Kiedy mówiliśmy 
o zadaniach i roli majstra na od 
cinku gwarantowania realizacji 
planów produkcyjnych — nasz 
rozmówca wymienił nazwisko wła 
śnie tow. Romaldowskiej. Wska 
zął na nią, jako na wzorowego, 
najlepszego majstra. Majstra, któ 
ry pełniąc dobrze swe obowiązki 
— jednocześnie dalej się uczy, 
a zasobem swych umiejętności 
dzieli się z innymi, 

Tow. Stefa wzorowo wywiązu 
jąc się ze swych obowiązków, 
potrafiła swym właściwym sto 
sunkiem do robotnic, swą godną 
postawą podnieść dyscyplinę pra 
cy, podnieść wydajność produk. 
cji, potrafiła udowodnić, że kobie 
ta w Polsce Ludowej wysunięta 
na stanowisko kierownicze pełni 
swą pracę bez zarzutu, ze zrozu- 
mieniem zadań produkcyjnych, ja 
kie stają przed nami w Planie 
6-letnim. 

Ciesząc się zaufaniem i autory 
tetem swych współpracownic, u- 
dzielając się pracy społecznej, swą 
postawą i stosunkiem do pracy — 


alnego współzawodnictwa — zdo- 
być pierwsze miejsce. 
Aktywna w życiu społecznym, 


okazała się godną Krzyża Zasługi, 
którym została odznaczona. 


Śladem naszych artykułów 
Ubezpieczalnia Społeczna wyjaśnia 


W związku Z interpelacjami 
naszych czytelników, miejscowa 
Ubezpieczałnia Społeczna prze- 


wyjaśnienia, 


stała nam dwa i 
drukuje- 


których treść poniżej 

3; 

„W związku z notatką jaka u- 
kazała się w „Głosie Tomaszow 
skim” Nr. 68 z dnia 9 marca b. 
r. pod tytułem Czy nie można 
inaczej” Ubezpieczałnia Społe- 

zna w Toñaszowie Maz. wy- 
jaśnia: 

Ujazd nie posiada siły kwałi- 
fikowanej w zakresie pomocy 
dentystycznej, która mogłaby 
objąć opiekę nad uprawnionymi 
do Świadczeń ze strony U..S 

Brak lekarzy dentystów, sprzę 
tu dentystycznego i lokalu na 
tencel w I e uniemożliwia 
w obecnym stanie rzeczy popra- 
wienie sytuacji. Natomiast ubez 
pieczeni z poza terenu Tomaszo 
wa są przyjmowani w tym sa- 
mym dniu przez lekarzy dent. 
w Tomaszowie”, 

* 


* * 

W związku z artykułem jaki 
ukazał się w Nr. 66 „Głosu To- 
maszowskiego*. z dnia 7. 8, br. 
pod tytułem” „Co jest z leka- 


rzem w Ujeździe” — Ubezpie- 
czalnia Spałeczna w Tomaszo- 
wie Ma zedkłada następują” 
ce wyjaśnienie: 


Od 2 lat, to jest od czasu opu- 
szczenia Ujazdu przez ob, dra 


Czym skorupka za 


Przed kilkunastu dniami poru= 
szyliśmy sprawę nie zupełnie wła 
ściwej obsługi w sklepach Gmin 
nej Spółdzielni Samopomoc 
Chłopska“ w Ujeździe. 

Artykuł nasz wywołał dużo 
szumu i jak nam czytelnicy do- 
noszą — koniecznie chciano do- 
wiedzieć się, kto dostarczył re- 
dakcji informacji w tej sprawie, 
a najbardziej dotknięci czuli się 
ci, o których była mowa. 

Do dziś jednak skończyło się 
tylko na szumie, a kierownictwo 
spółdzielni nie tylko, że nie za- 
pytywało nas o informatora, czy 
prostowało nieścisłości, ale na 
miejscu, u siebie, nie zrobiło ni- 
czego, by niezdrowy stan zmie- 
nić, W sklepie rzeźniczym, bo o 
nim przede wszystkim była mo- 
wa, j się nie nadzwy= 
czajnie, tax się dzieje. 

Przy sprzedaży mięsa. wołowe- 
go nie wszyscy klienci są trakto- 
wani jednakowo. Wielu jest ta- 
kich, którzy skarżą się, iż w ki- 
logramie kupionego mięsa mają 
do 60 procent kości, a kiedy przy 
kupowaniu zwraca się ekspedient 
ce uwage, iż kości jest jednak 


młodu nasiąknie... 


zbyt wiele, otrzymuje się odpc- 
wiedź: proszę nie brać, to kto in- 
ny weżmie!... 

A czy naprawdę kupujący musi 
być uzależniony od widzimisię 9- 
bywatelki sprzedawczyni?.. Wyda 
je nam się, że nie i radzimy jed- 
nak zajrzeć do cenników, w któ- 
rym „stoi jak wół" napisane, że 
kilogram wołowiny, który kosztu 
je 220 złotych, nie może zawić 
rać więcej, niż 25 procent kości. 
Oczywiście nie wymagamy, by 54 
wążano za każdym razem 25 pro 
cent kości, ale w tych granicach 
nie trudno się utrzymać; tym bar 
dziej, jeśli ma się tak wieloletnie 
doświadczenie, jak kierowniczka 
spółdzielczego sklepu rzeźniczego 
w Ujeździe. 

Mamy nadzieję, iż sprawą tą 
zainteresuje się jednak Zarząd 
Spółdzielni, ale nie w sposób, jak 
to odnotowaliśmy ostatnim ra=- 
zem, Jeśli na łamach naszego pi- 
sma reagujemy na odgłosy i skar 
gi naszych czytelników, to po to, 
aby wszelkiego rodzaju niedoma 


Gywińskiego U. S. czyniła nie- 
ustanne wysiłki celem obsadze- 
nia zwolnionej, placówki przez 
lekarza stałego, bądź też, dojaz- 


dowego. 
Po niefortunnej próbie z po- 
przednikiem ob, dra Porębskie- 


go placówka ta przez ` pewien 
okres pozostawała bez stałej ob 
sady lekarskiej i przez pewien 
czas była obsługiwana dojazdo- 
wo (2 razy w tyg.) przez fele 
ra z Tomaszowa, W tym czasie 
U, S. czyniła ponowne wysiłki 
w kierunku zaangażowania Je- 
karza do Ujazdu. 

Zgłoszenie się obyw. dra Po- 
rębskiego. specjalizującego się 
w zakresie chirurgii i położnic- 
twa na klinice Akademii Lekar- 
skej w Łodzi, z chęcią osiedle- 
nia się w Ujeździe oraz praco- 
wania w tut. U. S. 4 razy tyg. w 
godz, popołudniowych — Ubez- 
pieczałnia Społeczna ptzyjęła, 
gdyż poprawiło to istnieją 
tuację i sprawa opieki 
skiej w Ujeździe znalazła swe 
częściowe rozwiązanie. Brak od 
powiedniego mieszkania (obecny 
lokal bez pieców) spowodował, 
że ok. dr. Porębski dotychczas 
nie przeprowadził «się całkowi- 
cie, a ordynuje tylko okresowo. 

Podając niniejsze wyjaśnienie 
pozwalamy sobie nadmienić, że 
sprawę tę Ubezpieczalnia ma w 
alszym ciągu na uwadze, jed- 
nakże bez mieszkania odpowied 
niego -dla lekarza problem ten 
rozwiązany być nie może. 


Dziękując za powyższe wy- 
jaśnienia — odnośnie pierw. 
go chcemy zauważyć, iż inter- 


pelujący czytelnik zwracał uwa- 
gę na odmowę przez dentystę 
U. S. natychmiastowego lecze- 
nia zęba i odkładanie leczenia 
na miesiąc, co w rezultacie zmu 
siło ubezpieczonego do udania 
się do lekarza prywatnego, Od- 
nośnie drugiego wyjaśnienia — 
zdaniem naszym — należy zaą- 
pelować do miejscowych władz 
w Ujeździe, by w imię własne 
go dobra jak najszybciej pi 
towały odpowiednie mies 
dla lekarza, który: pragnie w o- 
sadzie zamieszkać. 


Minkietyicz, Brzechwa, 


Wiech i Samozwaniec 
w Tomaszowie 


Jutro, w sali Robotniczego Do 
mü Kultury wystąpią z własnym 
programem satyry i humoru — 
popularni literaci: Jan Brzech- 
wa, Janusz Minkiewicz, Wiech- 
Wiechecki i Magdalena Samo- 
zwaniec. 


gania były likwidowane, a nie po 
to, aby budziły jedynie jakieś 
fałszywe, niepotrzebne oburzenie. 


Początki występów: 


jeden 
godz. 16, drugi o 19,30, S 


Co pisała prasa łódzka 16 marca 1930 r. 
SEN ACJE Ra RY 329.459 ZAREJESTROWANYCH 
BEZROBOTNYCH 
Po ostatnich masowych 
cjach w przemyśle — liczba 


reduk- 
bezro- 


botńych w „Polsce (zare: rowa- 
mych) wynosi- 329.459 osób. („Re- 
publika“). 
atom io LEKARSTWO NA HISZPANK 
i Mieszkaniec , Wielkiej Wsi 
] zachorował na his 


poradzili. „mu 
celem złagod 


KOMETA WILKA 
Profesor Wilk = diunkt obserwa- 


torium Ę 
kometę pene ñej wielkości, w gwiaz= | na pragut e reki. Oślabion 
dozbiorze R tą krwi Kisiel zmarł po kilkunastu 


minutach. 
TRAGEDIA MATKI 
NIEŚLUBNEGO DZIECIĘCIA 
20-letnia i 
robotnica firm 
ła przy ul. PI 
popełniła samobójstwo, 
pie szere: 


KOCIA CHOROBA 
Po ostatr „sensacyjnych cho- 
robźch” — ej 4 kanarkowej — | 
wybuchła _ podobno 


Allart — zamie: 
owej na Chojnach 
EE 


a 


osób zapadło 
a choro- | 
kotów. 


ostatnio na 
bę. Nie całować wi 


CZWARTEK 16 MARCA4 
4 Dziennik połodnio: 
13.20 (Ł) Muzyka z płyt. 
Program dnia. 13.30 Koncert 
południowy. 14.60 Kronika Związku 
Radzieckiego. 14.15 (Ł) Komunikaty. 


TWOWY TEATR 
BFANA JARACZA 


2 


5 sztuka L. Krucz 
„O: iwety” w drugiej 


PAŚSTW OWY TEATR NOWY 

„ tel, 181-34) 

aż do* odwolania. 
ANSTWOWY 

TEATR POWSZECHNY 

w Stalingradu 21 

150-36) 

iR 


(Ł) „Sprawy naszego miasta“. 14,55 
Koncert salistów. 15.30 „Budujemy 
Niezmanowo”. 15.50 Muzyka rozryw- 
kowa. 16.00 Dziennik popołudniowy. 
16.20' (Ł) Aktualności łódzkie. 16,25 
(£) Recital fortepianowy. 16.45 (E) 
Audycja dla młodzieży pt. „O Karolu 
Marksie“, 17.00 „Słachamy muzyki”. 
17.45 (Ł) „Śpiewamy pieśni młodzi 
żowe*. 18.00 Komentarz. 18.05 Odpo- 
wiedzi fali 49. 18.15 Koncert A 


„Niemcy: 
Karolem 


TEATR ŻYDOWSKI 
(ul. Jaracza 2 217-49) 
16 marca tea 


„LU PNIA 
(ul. Piotrkowska 243) 


dz. 19.15 „Królowa przed 


Muzyka z płyt, 20. 
my“. 21.00 Koncert, 21.40 Opowie 
„radiowa o A. Mickiewiezu. 22,00 (£) 
szeregi łódzkich racjonaliza- 
torów“. 22.13 (Ł) Omówienie progra- 
mu lokalnego na. jutro. 22.15 Muzyka 
z 0 Muzyka ludowa. 23.00 
| 2810 Program 
23.15 Muzyka z 
audycji 


TWOWY TEATR LALEK 
/. „ARLEKIN* 
„ Piotrkowska 1 
wartek, 16 meroa br, o godz. 
17,15 widowisko pt. „Złota rybka”. 

Kasa czynna codziennie od godz. 10 

PAŃSTWOWY TEATR LALEK 
INOKIO* na dzień następni 
„ul. Nawrot 27, tel.135-74) |płyt. 24.00 Zakończenie 
AES i Hymn. 


ka z 


jego 15h bek- 
t idę 17.30, 20 
Rynek 2) „Cygański 


westchnień* god: 


BE au 


„Pu | komyślna 

„| SWIT (Bałue 

tabor* godz. 18, 20 

TĘCZA (Piotrkowska 108) „O 6 wie- 

czotem po ‘wojnie godz, 16,80, 
18.30, 720.30 

[TATRY (Sienkiewicza 40) „Dubrow 

B, 


9 i) 


gram aktualności krajowych. i za” 
Nr Li — „godz! 11, 12, 


y i eani 2) 

16, 18, 20 

Konstan: 

18, 20 

ka 67) „Piędź 
21 


— ala młodz 

atek pułapka 

MUZA. (Pabiani 
ty Zasłonowi: 


y „Miasto 
godzina 16.30, 18.30, 


westchnień” 

20.20 
WŁÓKNIARZ, (Próchnika 16) 
— godz, 16.30; 18.30, 


„Awan 


ziemi tura na wsi“ 

PRZEDWIO 76) 20.30 
„Wi WOLNOŚĆ (Napiór! 

ROBOT AŚ 187) „Zo-| /„Torpedowiee Nieugięty" godz. 16, 
ja“ 18, 20 

ROMA (Rzgowska 84) „Panna bez| ZACHĘTA (Zgierska 26) „Burza nad 
posagu“ zońz. 18, Azją“ godzi 18, 20 


- |przed nowopow 


„Mileząca | 209 
15, M pó 
szło 6, 


ZE SPORTU E SPORTU 


W sobotę pierwsze plenarne posiedzenie 


Wojewódzkiego Komitetu Kultury Fizycznej w Łodzi 


" stworzenia najlep- 

Celem warnmnkow 
echuienia  knltury fizycznej | kroczonia 
enia poziomu ideowego |z tym W 


rozwoju mas pta- 
a ich do wy- 


po 
alności Główny Kon 
jej, 

ministracyjnęgo 39: |; 


tet Po Fi 


naszego państwa, w Kadiiin 
znajdują się obecnie wo- 

i Komitety gKn|- 

znej, działające według 


ycznych ustalonych przez 


a 18 hm, w sobotę, w sali Urzę 
du Wojewódzkiego przy ul. Ogródo- 
wej 15, odbedzie się o godzinie LI 
pierwsze plenarne posiedzenie Woje- 
ódzkiego Komitetu Kultury Fizycz- 
nej w Łodzi 
Jakie 


toją 


e- zadania 
talym. Wojewód 
etem Kultury Fizyczńej w Ło- 


dni 


k wynika z uchwały o planie fi- 
jm i planie łąlności W 48- 
howania fizycznego i spor 
1950, przed naszym Woje- 
Komitetem Kultury Fizycz- 
nej staje przede wszystkim sprawa 
ystkich sił zrzeszeń 

sportowych, 
ól sportowych, oraz wszyst 
zajmu- 


sportowi 
klabów i 
ch organizacji i instytuc, 


Kącik szachowy 
redagują: 
K. Wróblewski i 
„D, Włókniare-Zgierz 


S. Furs 


Spójnia: 


iwo — ŁK.S, — Włókniarz; 


3% 2:23, 


zy Z waelowikci. 


Walka. o Il miejsce 
Włókniarzem-Zgierz 

ñ prowdopodob 
"zwycięstwem Włókniarza 16 pt. 
Ą.Z58. zajmuje II pozycję z 14 pt. 
Młoda drużyna Związkowca uzyskała 
12 pt. Zgodnie z naszymi przewidywa 
niami, walka '0* utrzymanie się w A 
klasie rozegra się między drużynami: 
Ogniwem — 5% pt. i Spóźnią 44 pt 
Decydować będzie ostatnie, bezpośre 
dnie starcie, 

W niedzielę w gmachu OR.Z.Z. w 
Łodzi odbył się seans szachowy gry 
jednocześnej mistrza Kazimierza Ma- 
karczyka na 55 szachownicach. Seans 
trwał 6 godzin i zakończył się dosko 


ski Stefan, Białkowski Stanisław, Wi 
Jiński Mieczysław. Wśród grających 
była również i ob. Kruszewska Maria 
(jedyna, przedstawicielka płci piek- 
nej), która partię swoją zremisowała. 

Zgodnie z ułężonym kalendarzy- 
kiem rozgrywek turniej Kół Sporto- 
wych dobiega końca, W niedzielę ró 
czwartą i piątą rundę.: Z 
istów przez eliminacje prze- 
którzy rozegrają. prawdopo- 
dobnie tumniej-systemem każdy z każ 
dym. 

Zakończony został już I t II połti- 
nał Mistrzostw, Indywidualnych Pol- 
Znamy już 9 finalistów: Plater, 
Tarnowski, Arłamowski, Szapiel, Ga- 
wlikow Panasewicz, Czarnota, Py 


1. Bawełn 


— pauzuje. 
erg II — AZS. TL 
a 12). 


% 


ni 
< Zachodnia 63) 
I! — Spójnia IL. 
ka 262), 

Stal — Kolejarz-Koluszki, 


j, Eó 
rkowskaj 245). 


na sz 
towym, 


towych 
nej. 


kami, 
tyczne G 
na kursy i do 
dnie z założeniami polityk 
ludowego; wprowa 
szym terenie określone przez GKKE 

sady opieki nad kadrą, fachową w 
e podnoszenia ich kwalifika- 
uprawnień, awa: 


i wsze! 


szych 


W 


PRACE ORG 
W zakresie 
zapewnić jednolite 
blach wojewódzkim i powia- 
zapewnić 
Powiatowych Komitetów Kultury Fi- 

ra sprawy sportu wiejskiego, |2 


Komitetów 


Iajkliższe zadania stoją ce przetł naczelną magistraturą naszego sportu i wychowania fizycznego 


jących się zagadnieniem kultury fi- 
znej do pełnego 'w 

tego, planu. 
jewódzki Komitet, Kultury 
Fizycznej winien: 


mania i prze 
W związku 


NIZACYJNE 


prac organizacyjnych 
ierownietwo prac 


bezpośredni wpływ 


i zrz 
h we Władzach- Okr 


KKA w 
RER: 


fizycznej, „współ- 


pracować z Komitetem dla spraw ma 


y ORZZ i uaktyw 
podległych mu Powia- 
Kultury Fizy 


SPRAWA KADR 


W zakri 
rzeć posiadane kad 
mieścić je zgodnie « naszymi ` potr 
zastosować w praktyce w 
KF w doborze kandydató 


w 


ralno-oświatowej we 
ganizacjach sportowych, dalej zyró- | sy 
é 


je polit 


acyjną 
ich zawodów sportowych, 


kadri prze, 
fachowe i roz- 


kół sportowych, 
państwa 
życie na na- 


wania jtp. oraz 
politycznego" sżkole- 


(dz, 
PROPAGANDA z 


Jakie zadania spoczywać będą na 
zakresie 


_ propa! zany? 


imprez 


SAMOKSZTUAŁCENIĘ 


W zakresie programowy 
zować stałesodprawy kady instruktor 
skich wf i sportu, celem. samokształ- 
doskonslenia 
przez przyswajanie sobie 
zdobyczy sportu radzieckiego | 
i wymianę „obserwacji, terenówych: 


SPRAWĄ KULTURY FIZYCZNEJ 
W SZKOŁACH > 
Bardżo odpowiedzialne zadanie stoi 
przed WKKE na odcinku kultury fi- 
zycznej w szkolnictwie. Tutaj WKKF 
będzie musiał okazać swą pomoc w 
usprawnieniu pracy aparatu organi- 
zacyjnego, nadzorować i aktywizować 
3|aealizację opieki zrzeszeń sportowych 
inymi 
szczególną opieką 
szkolny przez przydział potrzebnych 
urządzeń sportowych i sprzętu. 
samo dotyczy kół uczelnianych AZS. 


cenia i 


nałym wynikiem: + 43, = 9, — 
dla Mistrza, który osiągnął R6%.|nad_ sz) 
Partie z Mistrzem wygrali: Mrozow- |i otoczyć 


zorgani- 


zawodowego 
najśwież- 


kołami sportowymi 
sport 


To 


IMPREZY MASOWE 


zakresie 
WEKKF mus 
starać się o jak najlepszą organizac: 
imprez podanych przez GKKF, 


imprez- masowych 
w pierwszym. rzędzie 


sta- 


nad y 


z Dyrekcją: Zakładów Wy 
Sprzętu Sportowego i Szt 
celu przeprowadzenia ew. 
kładów wytwór pro: 
sprzęt sportowy u nas w Łod 
jewództwie i sprawą w 
porozumieniu 
mi) jak najwła 
nia w wojewódzł 
sprzedaży tego sprzętu, 
Oto ogrom prac, jaki stoi, 
WEKKE, który y 


rać się jak. najbardziej spopularyzo- 
wać Odznakę Sprawni 
opracować i przypilnować udział na- 
szych sportowców w uroczystościach 
i obchodach, mających charakter sp% 
teczno-polityczny, 


SPORE WYCZYNOWY 
W zakresie sportu wyczynowego 

najważnie zadaniem 3 
w tej chwili przed WKEF, jest scen: 
izowanie siedziby poszczególnych 
egowyćh i 


przed 
sohotę zbiera się w 
Łodzi nu swym, pierwszym,- plenar- 


nym posiedzeni! ti 


Hallo, tu „W- P“! 


W związku z meczem zapaźniczyin 
Polska — Rumunia, w Warszawie ba- 
wit  wiceprzewadniczący Komitetu 
Kultury Fizycznej Rumunii Likiarto- 
pol, który zgłosił rumuńską, drużynę 
kolarską do ; If] międzynarodowego 
wyściqu kolaiskiego „Trybuny Ludu" 
it Rudego Prava“, Rumtnia przyśle 
na wyścig drużynę 6-0sobową. 


h pracy administracyjno- 
j, dalej opieka nad kadrą 
„zapewnienie 


ych wszystkich sekcjom sportowym. 


ORRE: A LEKARSKA 


tej sprawie nawiazać ścisłą współ- 
pracę z Wydziałem Zdrowia, dalej 
ustalić ściślejszą ółprace ze Sto- 
warzyszeniem Lekarzy Sportowych 
i opracować formy zmobilizowania 
jak najszerszych rzesz lekarzy do 
potrzeb imprez masowych. -, 


SPRAWY URZADZEŃ SPORTO- 
WYCH I SPRZĘTU SPORTOWEG?Y 


Do ważnych jeszcze zadań, stóją 


. 
We wtorek rozstrzygnięto Konkurs 
zamknięty na plakat propagandowy 
II! międzynarodowego wyścigi kolar- 
skiego „Trybuny Ludu" 1 „Rudego 
Prava”, Po rozpatrzeniu” nadesłanych 
prac, sąd konkursowy postanowił 
przyznać | nagrodę, wysokości 50.000 
zł, projektowi Czesława Borowczyka 
z szawy (godło „Rok”), 
II nagrody nie przyznano żadnej 
pracy, natomiast projekty J. 
i |skiego z Krakowa (godło , 
ledo z Warszawy (godło 
XT"). odznaczono „III nagrodami, 
wysokości 35.000 zł każda. 
ra konkuiś nadesłano. 7 


je całego wojęwódzi 
ykonaniem planu 
ną rok 1950 oraz nad: 
wacją naszych obiektów i urządzeń 
ych w województwie no ip. 
słą współpracę 


inwestycy jw 
ór nad konser- 


Ogółem 


nawiązać wieszcie - 


Dziś w hali Włókniarza 


rozpoczynają się bokserskie mistrzostwa Łodzi 

i dniu _ dzigiej- | toweów przystoi, a do publiczności 

szym w hali | aby pamiętała o obiektywnym za- 
sportowej zrzesze- | chowaniu się. 


nia Włóku zoz] Zakończenie mistrzostw ma 

| poczynają się. ine | w -sóbotę, „Celem + uptzystep. 
dywidualne mi- | mistrzostw jak najszerszym masom 
strzostwa senio- | milosników pii 
rów w boks! znacznie cenś"biletów.: Oto'teh ceny: 
kręgu łódzkiego | miejsca siedzące — 200 zł, stojące 


na rok 1950. Ogó- 
łem zgłoszono 66 
zawodników, 7. cze 
go _ niewątpiiwie 
część nie stawi się 

ę a kilku może le- 
karz odrzucić. Faktem jednak jest, 
że zostanie pokaźna ilość bokserów, 
która stanie w ringu w'walce o za- 
szczytny tytuł mistrza okręgu. Po- 
czątek walk wyznaczono na. godz. 
18, zaś ważenie oraz losowanie par 
na godz. 16. 


W pierwszym dniu turnieju bok- 
serskiego odbędzie się kilkanaście 
| spotkań, Apelujemy do zawodni- 
ków, aby staczali walki jak na spor 


— 100 zł, uczniowskie 50 zł, 
25 albo 26 b. m. w Łodzi rozegra-, 


iedz: 
Wrocław - Łódź. W drużynie Wro- 
cławia wystąpią Kasperczak i 
Sztole, f 4 


eros 


Organ Łódzkiego Komitetu i Woje- 
wódzkiego Komitetu Polskiej ZJe4 
a e, Robotniczej 

aje: 
KOLEGIUM REDAKCYJNE. 
Telefony: ^ 
Redaktor naczelny 
Zastępca red. naczelnego 
Sektetarz nena 
Dział partys 


meu 
2316-23 
«219-05 
216-19 


Sportowcy ZSRR 


czczą dzień wyborów do Rady Najwyższej 
MOSKWA. — Sportowcy. radziec 
cy uczcili dzień wyborów do- Naj- 


rów na 200 m. 
czas 2:51,3. 


Doskonałe rezultaty osiągnęli rów 
„| nież na zawodach w Moskwie strzel 
cy Spartaka. 


tlakowski i Granowsi 

IV runda mistrz. druż, kl. B 19.111. zej Rady ` szeregiem imprez 

50 r: godz, 10. ` |sportowych, które „przyniosły dosko 
nałe wyniki. 


Na zawodach pływackich młodzie 
ży akademickiej, które odbyły się we 
Lwowie — Dosajew ustanowił 
y rekord ZSRR w kategori junio 


no- 


st, dow, uzyskując 


Gusiew w strzelaniu 


Dział ti ioade zobci= 
miczych 1 cht 
zonier kazetek ścicne 
no: 


paar Padom 
Dzis miejską taposkówy 


Dział ekonomiczny 
na 300 m. z trzech pozycji (stojąca, Dział rolny pg 
Klęcząca i leżąca) z karabinu uzys- 
kał doskonały wynik 489 pkt. na 
600 możliwych. 

Narodowe Świ 


Redakcja nocni 
Kolportaż. 


Łódź, Piofrkowska 10, 
Administracja 


„ jakim były wy łez 


bory do Najwy: „ej Rady, uczcili DA Jpstostek: Łódż, Piotrkow- 
lekkoatleci Tbilisi zorganizowaniem ja, tel, 0 1114-75 
wiosennego biegu sztafetowego wawa REW „Prasa“ 


AG. Red; Łódź, Piotrkowska. 86, 
nt-cie piętra. 
Druk, Zakł. Grat. RSW „Prasa“ 
Łódź, ul. Żwirki 13, tel, 205 


przez ulice. miasta, w któ! 
udział sportowcy 80 klubów. 

W klasyfikacji. drużyn kobiecych 
zwycięź 
Stuti Fizycznej; wśród 
drużyn męskich zespół Politechniki, 
w skład którego wchodził Sanadze. 


Kultur: 


D1—14782 


z S z a E,,Ţ 


108 grą zę 


tubylczą obsluge v 
Inierze angielscy. 


ofać od 
Ale ar- 


armat. 

tyler ściągano ludzi z piechoty, a nawet z 
kawaler Starzy oficerowie y nigdy jw żych 
nie znali SW broni prócz pistołetu, lane kopali ziemię, 


m wiedzy o oblężniczych haubicach i szybko 


września. na znak podany rakietą, wielka 
dwudziestóczter ofuntówa haubica przedniej baterii, otworzyła 
ogień na miasto, Za nią poszły pozostałe armaty. 

erdzy walił pocisk za pociskiem, rozrywając pot 
me, kamienne 3 Pod wieczór dw wyłtomy świ! eciły ną mu- 
północny mirskim i rzecznym 
Cała noc nie zmrużono oka w brytyjskim obozie; szykowano się 


Rankiem jedena 


po dwa i trzy zawoje. aby. uchro- 
Inychr kul'sibajów. 'W +ramiotach pisano ostatnie li- 
sty do krewnych i pro vadzóno przytiszónć rozmowy. 


nerala: 


tuć, jako buntownika! 
bijać wszystkich bez litości! 
zbyt mało mamy ludzi! 
żymy, okażemy im pomoc. 
przygotowani na najgorsze! 


Pastor angielski leżał chory. 


o zbawienie dusz tych, 


€ ma kol 
środkową kolumnę prowa 
łe koszule“ pójdą na pr 
chca zmyć z 
O brzasku słońca, na 
Sipaje czuwają na ba: 
obserwacyjnych. 


sam R 


Żołnierze sprawdzali broń, napełniali świeżą 
Nad ranem, przy świetle pochodni, odczytano żołnierzom rozkaz ge* 


Bić się do ostatka! — brzmiał rozkaz, — Jeńców nie bya 
Jego Hindusa napotkanego w mieście, z broni 
W tej wojnie nie będ 
Nie wynosić z pola bitwy rannyt 
Niech czekają na miejscu! 
Jeśli zostaniemy pobici, 


ROŻDZNAŁ XL 
SZTURM 


umnami mają Anglicy iść na miasto. 
ieolson, .. 
dżie. Stare, „Białe „Koszule lorga Leigh'2 
hańbę niedawnej porażki. 


wodą - manierki. 


czy bez broni, 
jeńców — za” 
h, 
Jeśli zwycię- 

niech będą 


> 
Ojciec Bertrand, ksiądźł zakonnik 
błogosławił przed szturmem oficerów i żołnierzy i z góry. modlił się 
którzy polegną w jutrzejszym boju. 


Centralną, 


ew Pendżabu”, „Bia- 


Powstańcy pracowali całą noc; aeea kamier 


niami głębokie wyrwy w .murach,*podciagali armaty dò głównego 
wyłomu. Rozstawiali ludzi na murach, 
Lall-Sing 1. jego Aliigurczycy zajęli stanowisko u wyłomu; Insur 
pełni służbę na wieży kaszmirskiego bastionu. 7 
Wstaje słońce i pierwsze szare promienie kładą się na rów! nine 
Słońce oświecą kopuły, zębate mury i baszty oblężonego miasta. 
Rozlega się przenikliwy dźwięk-trabki. To sygnał sześćdziesią* 
tego pułku wojsk królewskich. 
Za „Grzbietem“ wznosi się chmura kurzu i dymu. 
szyły do ataku. ý > - 
— Do dział Gotować się! — komenderuje Insur. 
a „Grzbiet“ wbiegają pierwsze szeregi, Na przedzie” „Białe 
koszule”. Chcą dziś pomścić niedawny pogrom. 
— Ogień pojedyńczy! — krzyczy Insur. 
Biją armaty. Huk i.grzmot, z metalicznym zgrzytem |acą h 
tacze. 
Koszule" idą chmarą po stokach pagórka; jedni padają, nad- 
Na prawo od nich zwartą kolumną posuwaja się 
kich turbanach. Prowadzi ich. 


Wojska ru: 


Nicolson. d 
Za murami przypadli strzelcy, Anglicy dobrz 


jeden strzał bronią 
U 


e w szkolili swi 


